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(Opera i Operetka). 
Jutro 
wiecz. ·F ZYSTKI 

W piątek, 19 września 1913 roku 

~JrR-ieatr Notałl{o l?cłtowl{a 
1 a1nowy-Rynek 

't1elefon 21·68. 

Operetka małoruska w 3 eh aktach Kotlarewskiego. 

cH1:.oP NABR01*', 1 Tan-ce ~ 
wodewil w 1-rm akcie. • 

,.q.=ic!2Zl11::am:an1111111m..:- "I\ wair", umieszczają oni w swym go-
8 - !.; dle narzędzia pracy: szpadel i sierp, 
I t11Jt · t oraz snop pszenicy - dla przypo-
1. ~ft $. ; , mnienia, te plon złocisty w końcu 

,. ł1 .·~ trud wysiłków wieńczy. 
PRYSZCZ~ . . ~ Sięgnąć musimy myślą 70 I.at 
.OPALENJZN~. '/ wst6CZ. Znalazło si~ wówczas w an-

CZE~~~~YwARZY'. gielskim miasteczku Rochdale 28 wy-
IWSU:LKIE PLAMY NAJSKUTECZNIEJ USUWA „ · głodzonych biedą tkaczy, którzy po-

PIR CTft norwrnR"'f wzi~li .zuch~ałą myśl pop:awlenia nu an l\ b. h f swego l braCl swych położema. 
JANANANJzWf°NifKizA EGan :. Pr~ez rok każdy z nich skła<iał 
. o .. f. tygodmowo 20 halerzy, poczem za 

l ~ .A UNIKNl~CJA N~LAOOWNICTWA.KAZQE PUDEU.J i te wspólne pieniądze otworzyli mały 
IL ~OPATRZONE JEST W PLOMB~ NA KTOREJ WA r. ' ' 
OuJE SlĘ NC? 204 i NAZWISKO WYNALAZCY. ~ skromny, lichy sklepik. Rozwój 
.m?ZfOAŻ wl/PTEKAC!f. SKtA!JACJIAPTEClNYClf ) sklepu był zapewniony bo założ"tt-

iPcflF(IMERJA Cli. • ' o! 
"lri==---m:iimaaaman~lm!:!II3"~" cie le kupowali w nim oczywiście po-

irze bne artykuły i nowych członków 
Dzisiejszy numer składa przybywało. Było to bowiem z ko-

się z a kolumn. rzyścią dla nich kupować tam, a . nie 

-· 
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Piątek, 19 września 1913 r. 
Dziś: Januarjusza B. M. 
J u t ro: Eu~tachjusza M. 

gdzieindziej, bo i towar był dobry, 
gdyż samego siebie oszukiwać niema 
poco, a prócz tego zysk, który każdy 
sklep miewa, sprzedając towar dro· 
żej niż · go nabył, zostawał rozdzielo­
ny pomiędzy członków, w ten spo­
sób, że kto więcej kupił, temu więcej 

. , zwracano. 

~ra'0:4 . I i wyłrwa~iem, Część tego funduszu szła jednak 
-Z ·\ zawsze do funduszu wspólnego na 

Bynajmniej nie kazanie na temat 
głów wymienionych w tytule pisać 
zamierzam. Opowiedzieć tylko prag­
nę, jakie wyniki przyniosła praca 
kooperatystów angielskich, którzy 
hasło to przyjęli i wypisali na swym 
sztandarze. Obok tych słów, które 

,po angielsku brzmią: .labor - and 

rozszerzanie przedsiębiorstwa, oraz 
na kształcenie członków, bo rochdal­
czycy rozumieH, że oświata to :potę­
ga, bez której nikt, kto chce nowych 
dróg szukać, się nie obejdzie. 

Nie tylko, ie sklep tkaczy roch­
dalskich z rokiem każdym rósł i po­
tf~żniał, ala przykładem swym naśla­

dowców pociągał, I w różnych miej· 

• 
scowościach Anglji podobne koope-
ratywy, czyli sklepy, nie należące 

ani do jednego .ani do dwuch właści­
cieli, ale do setek członków, powsta­
wały i polepszały ich warunki życia. 
J ed oakowoż te poszczególne sto wa­
rzysz en i a miały trudności w na­
bywaniu towarów, ponieważ kupcy­
hurtownicy niechętnie się - rzecz 
naturalna - na ruch współdzielczy 
patrzyli i czynili im utrudnienia. 

Kupując przytem każdy oddziel­
nie, mimo woli jedni drugim szko . 
dzili i nie mogli uzyskać niższych 
cen, które otrzymać można przy 
\vi~kszym zakupie. 

I oto 50 lat temu, w 1868 r., po­
stanowiły te poszozególne koopera­
tywy założyć. .wspólny skład, czyli 
hurtownię kooperatystyczną, któraby 
nabywała towary wprost od wytwór­
ców i robotników i oddawała koope­
ratywom. Stowarzyszenie koopera­
tyw, którego siedlisko było w Man­
chester, powstało także drogą skła­
dek. Każde stowarzyszenie złożyło w 
tym celu 20 koron. 

Mleliśmy spo&obność poznać po 
t>O latach pracy, do jakich rezulta­
tów kooperatyści angielscy doszli, 
biorąc udział w wycieczce, którą ro­
botnicy belgijscy urządzili. A robot­
nicy belgijscy urządzili do koopera­
tyw angielskich wycieczkę dlatego, 
aby, przekonawszy się osobiście, ja­
ką pot~gę i błogosławieństwo stano­
wi praca współdzielcza dla ludności 
roboczej angielskiej, mogli skutecz­
niej rodakom swym wykazywać, w 
jak niemądry sposób sobie samym 
szkodzą, gdy od kooperecji stro­
nią. 

Na wycieczkę pojechało aż 48 
ludzi. Wszyscy wrócili zach wyceni. 
Led wo chcieliśmy . wierzyć swoim o­
czom, że te ogromne fabryki, kolonje 
rolnicze, plantacj& aż na Cejlonie, 
składy, banki, własne statki, loko-

motywy, koleje, szkoły i domy dla 
chorych i szukających odpoczynku. 
to wlasność robotników angielskich, 
rozpoczęta drogą wspomnianych 20 
halerzowych składek i wcieleniem w 
życie zasady „pracą i wytrwaniem". , 

Angielscy kooperatyści posiadaj~ 
własną fabrykę obuwia~ która tygod •. 
niowo wyrabia 32 tys. par butów 
Mają oni również ogromne ezter;y 
młyny, do których własne statki do· 
wożą zboże. Co godzin~ młyn taki 
miele 72 worki 200 kilogramowe, do- : 
starczając swoim miljonowym wła· 
ścicielom ten najważniejszy pokarm 
w życiu ludzi nlezamMnych, przed·· 
niej jakości. 

·Bardziej jeszcze zasługuje na 
uwagę sposób, w jaki w tych fabry­
kach ludowych traktuje. się pracow· 
ników, którzy w liczbie 20 tysi~c;y 
znajdują zatrudnienie w zakładach. 
kooperatyw. 

Bo gdyby i tutaj Istniał wyzysk czło­
wieka przez człowieka, musielibyśm;r 
powiedzieć, że kooperatyści nie u~ ' 
miejl\ czynić z zaoszcz~dzonych przeti 
kooperację bogactw rozumnego u~yt­
ku, a praca ich nic nie warta. Je. ~ 
dnakowoż ku eh wale kooperatystów . 
angielskich przyznać trzeba, te są 
oni wzorowymi pracodawcamJ. 

Przedewszystkiem we wszystkich , 
zakładach kooperatyw pracuje się 8 ' 
godzin dziennie, choć w Jnnycł'. ' 
fabrykach dzień pracy trwa 10 i H 
godzin. 

Mimo tego za 8 godzin prac) . 
robotnicy kooperatyw wi~kszą otrzy •. 
mują płacę, niż Inni za 11 godzin · 
Przytem urządzenia fabryk na ka~: 
dym kroku zdradzają trosk~, by pra- . 
cę uczynić o ile możności lekką, 
przyjemną i nieszkodliwą dla zdro· f 

• I 

Wla. 

To też robotnicy w tych warun ·, 
kach nie czuj~ siE} znuteni, wyzys- , 
kani i pracują ochoczo. _Kiedy vr i:n-: 



• 

nyc..h fabryk&0b. robotnie;v :połudn!o- ska powitałyhy oalel.!r chętniej opór 
wy posiłek, przy-niesiony z dom'1, Chin prz~0iwko spełnJ~niu. ~ądań ja­
przyjmować muszl\ stojj\c obok im:;- pońskich. Dzlęki tera.u bowiem mo-

głyby doprowadzić de wojny. Ja~­
szyny łub sl.edza.c w ryn~ztoku t:- nja ma zamiary daleln~ ~dąoe. 
licznym, tuta1 przy katdeJ fabrycs Chodzi jej o trwale osłabiei::i:M 
~najduje się wspaniała sala jadalnA., Chin i o za bór sporej <~ęści terytN'­
Dostarcza się robotnikom i robotni-. jum chiń,,,kiego. Dlatego te~ Ja pon je. 
eom smaczny i zdrowy :posiłek p<t uznała :1 .fl-OJ>ierała ai:rnję rnwolucyj -

. ' ną w Ohmach połudmowych. Reor-
ceme kosztu. . . . ganiiat.orami i przyw6'1cami tlłj tu·mjl 

Ta sama sala rn1~ści b1bljotekę l rewolucyjnej chińskiei byli oficf>T'l · 
"zytelnlę pism, a w niektórych znaj- w1e japońscy. Rząd Jąpońskl nie pr-­
duje się fortepian i gramofon, dla mijn ani jednego drobnego wypA.~Jrn, 
uprzyjemnienia chwil wypoczynku b;}'.'le tylko zaostr~~ć .za.targ z Chma-
~ołudńiowego. Wieczorem urz d m1. Ala rząd chms.lq r..a odwrót do-
1:. • • ą, za skpnale ?idawał sobie spraw~ z swo-
s1ę koncerty, przedstawiema, tance jej słabości, że wojna z Japonją ze-
~ub odczyty. Mało tego, obok fabry- końcZJ'łaby się dla niego nie tylko 
ki sa dwa- place dla robotników klęską militarną, ale także i ~o-
i>rze~naczone do . ~!er które w Anglji ściowym rozbiorem Chii:. . . 

. ' Dlatego Yuanszylrn1 natychmrnst 
'" po wszech.nie lu bi!tlle. s.łowem sto- zro hił wszystko, czego J a.ponja !l;ąd a­
sunek ozłowieka do człowieka uległ ła. Ta ostatnia ciągle występowała i 
tu zmianie, miast wyzysku i wzajem- występuje z coraz to nowen:i żąda.ni~· 
ne) niechęci - kooperatywna ~yczli- m1. I tak teraz domaga al~ nudamfl 
~t>Bć t. j. uczucie brate~stwn. kon~esj.i kolejowej w ManM.urji i od-

, . . dama .Jap01'1czy.kom ważnego poste-
:Wracabśmy z wycieczki anglel- runku wojs·kowego. Zdaje się, że to 

akie) z dusz!\ pełni\ otuchy, że nasta- ostatnie żądanie, Jla razie wyrażone 
nie czasów, która opromieniać będzie w formie nieokreślonej, za wicra wł11-
sprawiedliwośó i szczęśUwość wszy- śnie ~ąd~nia t~rytorjalne. ·.słowem 
stkich zalety w pierwszym rz d · JaponJa. me traci z oczu .svrn1ch żą-

' . ę zie dań pierwotnycl1, ma1ących nn 
od rzesz pracu.)ącego l~Jdu- .od zrze- celu częściowy rozbiór Chin. 
~zonego ich w tworzemu ~ycia nowe- Jeżeli ten cel osiągnie bez wojny. 
go na drodze współdzielczej wysiłku. tern lepiej dla Chin, ale i bez wojny 
A to, co mo~Uwem .Joet w Anglji _ siQ nie cofnie, gdyby Chin.Y •. obecni" 
dlaczegó~ nie miałoby być mo~li t~k chętne. do zgody, P.óźmeJ stara.ł.v 

P 1 1 
wem się wylrręmć od spełnienia prży.JQ· 

w o sce tych warunków. 
M. Orsetti. 

Ministerjum sprawiedlfwoścl przy 
bud~ecią zarządu więzień opracowafo 
dla Dumy statystylu~ więzienną. Do­
t~ozy. ona stanu eanitarnego więź­
mów I przestępczości wogóle. . 

Statystyka stwierdza, ~e w roku 
• 1912 i w pierwszej połowie 1913 r. 
zmniejszyło się znacznie epld-erniczne 
zapadanie na tyfus, chorych suchot­
JJilrów zaś zarejestrowano 1473. W ce­
.iu ~alki z su0hotami ministerjum 
zamierza w r. 1914 urządzić dwa 
specjal'ne więzienia dla suchotników· 
j~dno w południ?wo-wschodniej częś~ 
~i pa~stwe., drugrn na Kaukazie. 

c;eJrn~e są dane przestępczości 
w panstw1e : 

W r. 1897 przeciętna liczba aresz­
towanych wynosiła dziennie 77,254 
osób, w r. 1903 cyfrR. ta dosięgła 
96,006, w 1905 cyfra ta wyjątkowo 
spadła do 86,184, od r. 1906 Jednak 
stale si~ zwiększa i tak: w r. 1906-
Jll,408, w r. 1907-188,501, w r. mos 
- 171,219, w r. 1909 - 175,008, w r. 
1910 - 177,864, w r. 1911 - 178 700 

l ' ' ~ r. _HH2 .- ~7,078, w r. 1918-prze-
mętme dz1enme - 194,418 więźniów. 
Na rok 1.914. budżet przewiduje -
~10,000 więźm.ówl... Coraz wjęcejl 

W:obe.c teJ .statystyki ministerjum 
sprawrndliwośm uważa, ~e prawo o 
p~zedte~minowem uwalnianiµ w]ęź• 
illÓW dziaJa wbrew przewidywaniom 
~ uj~mme na stan przestępczości. 
Znakiem szczególnym - zdaniem mi­
niste~ju~ - jest zwiększenie się licz­
b! w1ęźmów, skazywanych na wię­
ziema poprawcze. vr r?ku 1~14 z powodu spodzie­
wan~J w1ęk~z.ej „frekwencji" w wię­
~iemach, m1msterjum zamierza wy­
budować 7 nowych gmachów więzien­
nych. 

Ogólny budżet więzień wyniesie 
w roku 1914 42 miljony rubli, t. j. 
o ó,400,000 rb. więcej, aniżeli w roku 
abJegłym. 

Zal{ończenie zatargu 
chińsko· japońskiego. 

Z hygjeny · sżkoinel, 
Z początkiem r-oku szkolnogu 

uważnm.v za właściw~ przypomnieć. 
regulamin dla szkół, w celu zwalrz~­
nia chorób zakaźny01;. 

1) Należy pilnie; przestrzegać o­
gólnych wskazań hygjeny szkolnej: 
czystośei lokalu i .czystości uczniów. 

2) Lekarz szkolny codr-iennie w 
oznaczonej godzinie powinien odwie­
dzać szkołę. 

3) Dzieci niedomagające (Ml 
głowy, mdłości, wymioty, ból gar­
dła, podniesienie ciepłoty) kierować 
należy- do lekarza szkolnego, ewen­
tualme niezwłocznie ze szJroly usu­
wać. 

4) Uczeń, dłużej ni~ 5 dni do 
szkoły riie uczęszczający, obowiąza­
ny jest przysyłać do szkoły świadec­
two 1ekarl"kie, z wymienieniem ro­
dzaju 'choroby. W razie nieotrzyma­
nia podobnego świadectwa, szkoła za­
pytuje rodziców. 

ó) Zależnie od rodzaju przeby­
tej choroby zakaźn'3j, uczeń niema 
prawa uczęszczać do szkoły: w odrze 
przez 3 tygodnie, w szkarlatynie 
przez 6 tyg., w ospie wietrznej - 2, 
w kokluszu - 6, w błonicy (dyfte­
ryt) - 4, w tyfusie brzusznym - 6, 
w tyfusie plamistym - 6, różyczce-
2 tygodnie 

U w n g a. Wymienione termi­
ny stosują si~ do pomyślnego prze­
biegu chorób bez powikłań-mogą 
przeto przez lekarza być przedłu­
żane. 

6) Po .każdej z wymienionych 
chorób, przed przyjściem do szkoły, 
uczeń powinien być przynajmniej 
dwa razy wy kąpany. 

7) Dokładnego odkażania ubra­
nia, bielizny i całego mieszkania żą­
dać należy po: szkarlatynie, ospie na­
turalnej, dyfterycie, tyfusie plami­
stym, cholerze, zapaleniu nagmin­
nem. opon mózgowych (drętwicy Jrar­
ku) i kokluszu. Po tyfusie brzusz­
nym i biegunce krwawej ~ądać tyl­
ko odkażania bielizny i ubrania cho­
rego. 

tualnie odkażeniu mieszkania lub e­
dzlenta. Bei podobnego świadectwa 
ucznie. do s!!lkoły wpl1szczać nie na­
leży. 

10) Dzieci zdrowe, u których 
. jednak w domu ktokolwiek zachoro­
wał na c ?-,oro bę zakaźną, do szkoły 
uczęszcz116 prawa nifl mają. Motna 
je wpuścić do szkoły, je~eli dopełnią 
następujących warunków: . a) będą 
natychmiast przeniesione de innego 
mieszkania., b) dwukrotnie wykąpane, 
c) odzienio \ sprzęty. zabrane z do­
mu, będą odkazone, d) przez dni 7, 
a przy ospie, szkarlatynie i tyfusie 
plamistym przez dni 10 same nie za­
padną na t~ chorobę. 

Nad t.r kie111i dziećmi lekar21 szkol­
ny winien roztaczać kontrolę lekar­
ską w szkol~ przez 2 tygodnie. 

11) Personel na1rnzycielski i służ-

łę, po ni Qważ ta siła daje im motno~ 
obrony w przyszłości bez potrzeby 
oglądan1a się za sprzymierzeńcami. 
Zresztą ka~de państwo tak silne, jak 
Niemcy, jest poża,danym sojuszni~ 
ki em . 

Od siebie doda1emy, że ta pole ... 
mika na temat trójprzymierza dowo­
dzi, że woina bałkańska wywołała 
istotnie silne rozd:twi~ki między 
Niemcami i Austrją, co niewąt-pliwie 
odbije się na przyszłości stosunków 
obu tych państw. 

:A. P. 

ba s.zkolna, u których w domu zda- Układy w Chorwacji i stan 
rzył się przypadek choroby zakaźnei, wyjątkowy. · 
mogą uczęszczać do szkoły jedynie . 
po wypełnieniu warun'.rów, wymienio- · BRron Skerlec.z - Jak pJsze nasz 
nych w poprzednim punlrcie rn-tym, korespondent wiedeński podja,ł w 
z wyjątkiem ostatniego pod literą. d, Zagrzebiu energiczne rokowania z 
który lud~i dorosłych przeważnie l1ie przedstawicielami koalicji _chorwacko 

b · · serbskiej· celem umoWwienia zniesie-o ow1ązu1r.. 
12) Szkoła roztammć powinna o- nia stanu wyjątkowego i zaprowadze ... 

piekę i lrnntrolę lekitrsko-sanitarnq nia ponownie stosunków konstytucyj ... 
nad rodzinami służby szkolnej, nych. Decydujące rokowania ioczy-

13) Po vierwszym stwierdzonym ły się w dniu 14 i 15 września. Zdaj& 
wypadki! wśród uczniów iyfusu pln- się, !te osłągni~to rezultaty po~ądane. 
mistego, dr~twicy karku, cholery jalrkolwiek obie strony zachowuj~ 
szkołQ niezwłocznie coriajmniej na t.y~ ścisłe milczenie. 
dzień zamknąć nale~y. W przypad- Korespondent wledeński „Zeit"' 
kach pozostnłych chorób zaka.:tnyoh miał dnia 16 września wieczorem ro­
szkołę m:i !Pży znm knąć tylko w razie zmowę z byłym szefem sekcji Miko­
epidernk.inego szerzenia się choroby łajem C.zernkowichem który przed 
wśród u0z~iów lub szczególnej złośli- południem tegoż samego dnia odbył 
wośc.i j'-' j .Przebiegu. W każdym wy- dłu~szą J{OnferencjQ z komisnrzem 
padku ~. ~.mknięcia szkoły z powodu królewskim. „O mojej konferenc.ii z 
chórol)y Z'llrnźnej cały lokal szkolny komisarzem królewskim oświadczy{ 
winien b:yć dokładnie odkażony. pan Czernkowioh nie mogę panu ni-

G p czego powiedzieć. Baron Skerlec3 
· · wyraził życzenie, a~eby o jego roko~ 

waniach zachowano na razie jak naj„ 

Coraz to częściej występuje na 
Jamacli prac:;y wieder1c;Jdej i prllRY 
berlińskiei, lJOlemika na temat trój­
przymierza, a właściwie na temat 
stosunków pomiędzy Austro-Węgra­
mi i Njemcami. Jest rzeczą charak­
terystyczną, że prasa wiedeńska 
bezpośrednio i otwarcie tej polemiki 
nie prowadzi, ale pośredńio porusza 
ustawicznie kwest.ję zbU~enia się Au­
stro-Węgier do Rosji i do Francji, z 
wyraźną tendencją pokazania Niemcom 
że Austro-Węgrom zbliżenie z Niem­
cami nie jest potrzebne. Prasa ber­
lińska. natomiast odpowiada otwarcie 
na te pośrednie ataki prasy wiedeń­
skiej. 

I tak berlińska „ Vossische Zei­
tung" zamieściła bardzo charakte­
rystyczny artykuł pod tytułem: 
„Przyszłość trójprzymierza". W tym 
al'tykule „ Vossische Zeitung" zwraca 
uwagę sfer austro-w~gierskicb, ż6 
występowania przeciwko Niemcom w 
Ąustrji r~wna się także wys~powa­
mu przeciwko Włochom. Innemi sło­
wy dotychczasowy sojusznik grozi 
bez ogródek Austro-Węgrom, ~e bę­
dą miały do czynienia także 1 z 
Włochami, gdyby się 'poważyły wy­
stąpić przeciwko Niemcom. Co zaś 
do porozumienia się Austr}i z Rosją, 
to „ Vossische Zeitung" sądzi, że Ro­
sja i Niemcy, a raczej Rosja i Prusy 
zawsze łatwiej zdołaja, się porozu­
mieć, aniżeli Rosja i Austrja. Pomię­
dzy Rosją i Niemcami niema żad­
nych punktów spornych, ponieważ 
Ni.emcy nigdy nie dążyły do zaboru 
terytorjum rosyjskiego i nie mają 
też takich zamiarów zaborczych, cze­
go o Austrji nie można powiedzieć. 
Jeżeli przychodzi czasem 1lD niepo­
rozumień pomiędzy dyplomacją ro­
syjską i niemiecką, to zazwyczaj 
chodzi tutaj o A ustrJę, której fatere­
sy Niemcy popierają, co w Peters­
burgu wywołuje niezadowolenie. 

ściślejsze milczenie. MogQ panu tyl· 
ko tyle powiedzieć, że komisarz kró­
lewsJri dzisiaj albo jutro uda się da 
Budapesztu celem złożenia sprawoz. 
dania _prezesowi ministrów hrabiemu 
Tiszv. 

'po konferencji komisarz!} kró· 
lewskiego z prer.esem ministrów, przy. 
wódcy koalicji chorwacko-serbskie; 
otrzymają powołanie du Budapesztu, 
ażeby tamże rozpocząć narady z hra­
bią Tiszą. Baron Skerlecz pozoste.ni~ 
t.ylko trzy albo cztery dnj w Buda­
peszcie. Najdalej pod koniec bieżą­
cego tygodnia powróci do Zagrzebia. 
Istotnie pan Skerlecz dnia 16 wrze­
śnia ·o godzinie wpół do trzecleJ po­
południu odjechał do Budapesztu. 
Powołanie polityków chorwacko-serb­
skich do Budapesztu nastąpi lada 
dzień. 

Korespondęnt · dziennika .ZeitQ 
miał sposobność tego samego dnir 
późnym wieczorem rozmawiać z przy­
wódcą koalicji chorwacko-seroskiei 
dr. Lorkowiczem o szansach akcji 
pojednawczej barona Skerleeza. Dr: 
I.Jorkowioz oświadczył, że przedste.4 

wiciele koalicji uczynią zadosyć zapro­
szeniu do Budapesztu i będł\ prowa-­
dzili ro ko wania z hrabią Tiszą, po­
niewa~ choa. zrobić wszystko, c<> 
można, byle tylko jak najszybcie} 
doprowadzić do wskrzeszenia ~ycia 
konstytucyjnego w Chorwacji i Sla­
wonji. Jeszcze tę sp&cjalną szkodę,, 
~e na Bałkanie ludzie uto~samlają 
często Austrję z Niemcami i nieuf, 
ność, z którą ludy Bałkańskie odno, 
szą się do Austrji, w sposób nie­
sprawiedliwy przenoszą takte i n~ 
Niemcy. 

Depesze oficjalne z Nankinu do­
noszą, że ~atarg. pomi~dzy rzeczypo­
spolltą oh1ńską 1 Japonją, załatwiono 
w sposób poko.1owy. Ale przyszłość 
mote mledaJeka pokaże, czy istotnie 
to pokojowe załatwienie sytuacji bę­
dzie trw~łem. Jn pon ja jest niesły­
c~anle mezadowoloną, że Chiny ustą­
p1ł;y n~ całej. linji. Zarówno rząd ja­
ponsln, jak i opinja publiczna japoń-

8) Dzieci, powracające do szko­
ły .Po .dłuższ~j nieobecności {ponad 5 
dm) me powmny wchodzić do klasy, 
lecz stawić się w gabinecie lekarza 
w porze ~ytności iego w szkole, któ~ 
ry orzeko1e, czy dany uczeń może 
już chodzić do szkoły, czy ma wró­
cić do domu. 

9) Uczeń, powracający do szko­
ły po przebyciu jednej z wymienio­
nych. chorób zakaźnych, winien leka­
rzowi szkolnemu przedstawić świa­
d~ctwo lekarza domowego o zadawa· 
łającym stanie swego zdrowia i resz­
ty domowników o dokonanem eWAD· 

Przeciwko soiuszowi Austrji z 
Francją, Niemcy nie ' mają nic a nic 
ponieważ wiedzą, że na wypadel~ 
wo1ny pomiędzy Niemcami i Francją 
Austrja na podstawie traktatu nie 
jest zobowiązana do niesienia pomo­
cy •. lecz muszą zachować tylko ży­
czllwą neutra In ość. Zresztą Niemcy 
na wypadek, gdyby Austrja zawarła 
sojusz, dzięki nowej ustawie wojsko­
wej potrafią sobie dać radę także i 
same. l\Ue:rucy wi~rza W" własną si-

Skutkiem tego powaga Niemiee 
i interesy Niemiec na Bałkanie cier­
pią ciężko. Do tego jeszcze przyczy~ 
nia się bardzo bierne zachowanie si~ 
dyplomacji niemieckiej na Bałkanie.

1 

Krótko mówiąc, Bulgarja nie oczeku~ 
,je zbyt wiele dobrego z so)uszu albo 
zwycz!ljnego przymierza z Austrją. 
FrancJa zaś skutkiem swoich foi­
słych stosunków z Grecją nie wcho- 1 

dzi dla Bulgarji w rachubę. Intere-' 
sy Anglji również nie le~ą w pierw­
szej linji na Ba.łkanie, lecz bardzie1 
na Wsc.hodzie i na południowym · 
wscho~~Je. Przyszłe stosunki ted1 
Bulgar11 pozostają wielkim znaki~m 
zapytania. 

A.N. 

Czas odnowit 
prenumerat._ •. ; 
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„Revue de Pologne". Król ~recti ~on ~urate!~ 
(Kor. wł. "N. K. Ł. •). 

Pod powyższym tytułem ukazać 
dę ma w Paryżu wydawnictwo, któ­
.ego zadaniem będz~e: dostarcza:i;iie 
mdzoziemcom materJałOw do znaJO- Wiedeń, 15 września. 
mości naszych dziejów,. naszych ~to- . . Prasa wiedeńska inspirowana nie 
1unków społec~nych . i ekon~IDJCZ- tai zadowolenia z nieprzyjemności, 
11ycb; drukowame, w Języku francu- które Konstantyn grecki ma skut­
'll~im. tego, czego dotychczas c:udz?- kiem znanej mowy Wilhelma Il i 
ttemiec, bez. warunku. na"!lczen~a s~ę swojej własnej na tę mowę odpowie­
Języka polskiego,, dowi~dzie~ się me dzi. PisIDa wiedeńskie piszą, że ten 
może; prostowame czuJne fałszów, o . d b l"ń k" k ł N. 
nas rozsiewanych; i wogóle pisanie o ~pizo er 1 ~ i po aza . iemcom, 
tern, o czem cudzoziemiec, przy naj- Jż wszelka pollty~a zagram~zna, bu­
le szej woli, dowiedzieć się dziś nie ~owana na . ucz~ciach fam1hJI1yc? nie 
le;t w możności. .i est trwałą,. am rozumn~, pome~aż 

Do:u.osząc o tern, korespondent po.kaza~o się, że Gr~c.Ja pomimo 
„Kurjera Warszawskiego", p. Wacław wszel.k1ch zabiegów Wilhelma II p~­
Gąsiorowski, zaznacza, że w chwili zostaJe nadal pod ~pływem Fr.ancj~. 
gdy francuz, którego tak bezwzglę- Ta. ra~ość zł?śll_wa prasy mspi­
dnie mamy za ignoranta, ma szczere rowane) wieąeńslnej Jest następstwe1!1 
postanowienie dowiedzenia się o nas pokrzyżow~ma . :rlanów dyploma~1i 
czegoś więcej, niż komunałów zdaw- austro-węg1ersk1e.J p~ez cesarza W1l­
kowych, gdy dostrzega naród żywy, helma_ U c~ do Grecji, kt~rej Austro­
naród z krwi i kości, a pragnie go Węgry ch?1ały o~ebraó me tylko Ka­
poznać, nie mamy dlań żadnego bi- wall~ ale I Salomkl, by w ten .sposó~ 
jącego źródła, nie mamy dlań na}- P.0~1ększyć terytor_jum ~uJgarJL. Dz1-
bardziej zasadniczych dokumentów. slaJ prasa wiedep.ska c10.~zr SH), że 
Natomiast ten sam francuz znajduje k~ól Konstantyn 1 w Grec11 I w Fran­
co krok wiadomości zgoła do prze- CJI jest celem bardzo ostrych, a na­
ciwnego nam zdątające bieguna. Stąd wet .namiętnych . ataków. Gr~cY. zresz­
też nowe to wydawnictwo, powstają- tą me popr~estaJą na ro~1emu VfY· 
~e dzięki zablegliwości polskiego rzu~ów. swojemu kró~owi, . .Jakkolwiek 
biura prasowego w Paryżu, powinno cemą ~~go ~dolnośc1 woJskowe. Po­
spotkać się z ogólną przychylnością. stanowili om od. tej pory oddać Kon-

„Revue de Pologne" zacznie wy- s~~ntyna .J>Od śmsłą op10kę dyploma-
ehodzić w styczniu. · CJI greckiej. . 

W Parytu Konstantyn będzie 

fle miliard6w 
idzie na zbroienia? 

• A'Acton tSconomique" daje na­
stępujące wyliczenia, które oszała­
łamiają swoją potwornoifoią, są zaś 
zupełną prawdą realną: 

W latach 1881 - 1890 Niemcy, 
Anglja, Austro-Węgry, Francja, '1Vło­
chy i Ros.ja razem wyda,ją pomijając 
poszczególne pozycje) 39 miljardów 
125 miljonów franków na zbro_jenia. 

W latach 1891 - 1900 te same 
państwa wydały razem na ten cel 49 
milja.rdów. 

W Jatach 1900 - 1910· wydały 79 
miljardów 500 miljonów franków. · 

Czyli, że razem sześć wielkich 
mocarstw, stanowiących dziś trój­
przymierze i trójporozumienie, wyda­
ły na zbrojenia :przez lat trzydzieści 
167 miljardów 625 mil)onów fran­
ków. 

Cyfra ta wymyka się wyobra1.n\. 
Ale zrozumiemy ją, je~eli będziemy 
wiedzie li, co można by za nią na­
być. 

A nięc 167 miljardów 625 miljo­
nów franków przedstawia wartość 
wszystkich nieruchomości we Francji 
1 Niemczech razem wziętych ! 

przemawiał na bankiecie oficjalnym, 
wydanym na _jego cześć przez pre­
zydenta rzeczypospolitej. Już teraz 
zredagowano dokładnie tekst prze­
mowy Konstantyna i wręczono ten 
tekst francuskiemu ministrowi spraw 
zagranicznych Pichonowi, ateby o­
rzekł, czy się na ten tekst zgadza . 
Nie ulega najmniejszej wątpliwości, że 
owa kontrolowana teraz i poprawiana 
przez dyplomację francuską mowa, b~­
dzie zawierała szereg zdań, mających 
Francję przejednać za mowę na dwo­
rze berlińskim. Dla Grecji poparcie 
Francji jest nie tylko ważnem ze sta­
nowiska pieniężnego. 

Nie trzeba zapominać, że Grecja 
jest państwem śródziemnomorskiem, 
i jako takie musi się strzec przed 
Włochami, które wyraźnie dążą do 
hegemonji na wodach wschodnich 
morza Sródziemnego. Tutaj opiekę i 
poparcie Grecja może znaleść tylko 
we Francji, ldórej cała flota od roku 
jest skoncentrowaną na morzu Sród­
ziemnem. Niemcy są mimo popiera­
nia Grecji zbyt ściśle związane z 
Włochami, aby w danej chwili nie 
miały Grecji pozostawić ]ej losowi, 
podczas gdy Francja we własnym in­
teresie będzie mogła i chciała Grecję 
popierać. 

O tern zapomniano w Berlinie, 
gdy łudzono się, że Grecy jąko na­
ród niesłowiański, pójdą w danej 
chwili przeciwko słowiańszczyźnie 
południowej. Niebezpieczeństwo wło­
skie jest i będzie dla Grecji daleko 
wjększem, aniżeli niebezpieczeństwo 
słowiańskie. 

Przypuszczalny -pisiadacz takiej 
sumy mógłby więc kupić całą zie­
mię Francji i Niemiec ze wszystkiem 
co i;ię na niej znajduje w budynkach. 
Ale takiego bogacza niema i nie mo­
że być na świecie. Nie wystarczyło­
b:Y' na zapłacenie tej sumy wszyst-
kich monet, które są teraz w obiegu Wia· -a0m s-c1• 61 e. 
na kuli ziemskiej, bo jest jej miano- u o og n 
wicie wszystkiego za 45 . miljard6w 1 ---··"-.~-·~-·~-= 
franków (złoto, srebro j aliaże..) . 

Jeżeli odeJmiemy od tych 167 
miljardów 625 miljonów franków 
pi~ć miljardów, które wydała Anglja 
na wojnę z burami, oraz 6 miljardów 
250. miljonów, Jakie wydała Rosja na 
WOJnę z Japonią, to okaże się, że po­
zostałe 156 miljardów 375 miljonów 
f~anków pochfonęły prawie wyłącz­
me do.„ parady. 

W roku bieżącym 1912 - 1913 
~gól.f!a suma . z~rojeń trójprzymierza 
I tróJpOrozumiema pochłonie 8 miljar­
dów 743 miljony 740 tysięcy fran­
ków. 

Do wydatków powyższych ·nale­
t;y jeszcze dodać procenty od poży­
czek, które zaciągano na cele zbro­
jeń. Aby zrozumieć, ile te procenty 
w:yniosą, i dość przy pomnieć, że ka-

r p1tał, o~dady na cztery procent, po­
<lwaja się w przeciągu lat . dwudzie-
stu„. . 

I wydatki te rosnąć będą coraz 
oardziej~. 

Jest to jakiś obłęd samozniszcze­
nia, jaki ogarnął Europę. 

O Rozporządzenie. Ogło­
szono o włączeniu powiatów 1ałtyń­
skiego, eupatoryjskiego, teodozyj­
s kiego i symferopolskiego do kate· 
gorji miejscowości, w który wzbro­
nłone jest zamieszkiwanie osobom 
znajwującym się pod dozorem policJi 
i skazanym sądownie. 

O Sprawy gminne. , Zarzą­
dy gminne obciążone są zbieraniem i 
dostarczaniem różnych danych, po­
trzebnych dla ur.zędów podatkowych, 
przez co pozbaw10ne są motności wy­
konywania na czas fonych zleceń i 
obsługiwania ludności, dla której one 
są stworzone. Z powyższych wzglę· 
dów jeden z gubernatorów podniósł 
sprawę wyznaczenia zasiłku pienięż· 
nego dla gmin za prowadzenie staty­
styki podatkowej. · 

CSkargi na funkcjonąrju­
s ów policji. Senat rządzący wy­
jaśnił, że wszystkie skargi na dzia­
łania funkcjonarjuszów policyjnych 
zarząd gubernialny obowiązany jest 
szczegółowo rozpatrywać, wchodząc 
w szczegóły sprawy, jak również O· 

bowiązany decyzję swą w każdej po-

szczególnej sprawie ze szczegółowy­
mi motywami zamieszczać w księ­
gach odnośnych. 

Postanowienia i decyzje zatwier­
dzone przez gubernatora, a nie wnie­
sione do ksiąg, będą uważane za bez· 
prawne 

- .. 
Ze świata. 

O Strzelanina w kasynie. 
Krwawy dramat rozegrał się w .ele­
ganckiej miejscowości kąpielowej 
San Sebastian, w Hiszpanji. Z okazji 
odwiedzin króla hiszpańskiego w 
San Sebastian, urządzono tam na 
wielkiej sali domu gry, wspaniałą 
zabaw~. O północy, gdy około 1,500 
osób zapełniało salę, otwarły się na­
gle drzwi od pokoju dyrektora, a w 
drzwiach z podniesionym rewolwe­
rem ukazał się jakiś elegancko u­
brany mężczyzna. 

Przerażenie ogarnęło publicz-
ność, gdy nieznajomy dał najpierw 
t. zw. strzał ślepy. Dyrektor kasyna 
rzucił się na nieznajomego, ten je~­
nak pięciu wystrzałami powalił go na 
ziemię, poczem pozwolił się areszto­
wać. Okazało się, że był to dawniej­
szy urzędnik w domu gry, który 
zemścił się w ten sposób na dyrek­
torze, za wydalenie go ze służby. 

O Dezerter mordercą• De­
zerter z marynarki rosyjskiej, Wasyl 
Wiliskowski, z Krasnojarska, zamor­
dował nożem w Medjolanie w celach 
rabunkowych, wdowę Perinid. Wilis­
kowskl został aresztowany. 

Z dzielnic polskich. 
{] Szykany pruskie. W Gnieź­

nie, policja urządziła rewizję płyt 
gram of on owych w kliku tamte_jszych 
lokalisch i skonfiskowała kilka płyt 
z melodjami polskiemi, zapisując jed­
nocześnie właścicieli do kar. 

[] Z Krakówa. Prezydent m. 
Krakowa wysłał do odbywającego slę 
w Medjolania międzynarodowego kon­
gresu antialkoholicznego prośbę te­
legraficzną, aby następny kongres 
odbył się w Krakowie. 

- Z "Naprzodu" ustąpił naczel· 
ny redaktor, Emil Haecker; pracuje 
obecnie nad napisaniem historji so­
cjalizmu polskiego w Galicji. 

= [] Rewolucyjne ręczniki. 
W "Dzienniku Poznańskim" czytamy: 
Pani Marja Drożdżok z Bottrop w 
Westfal_ji, której piękne roboty zna­
lazły na zeszłorocznej wystawie ro­
bót kobiecych w Poznaniu ogólne u­
znanie, wystawiła na wystawie bo­
chumskiej dwa ręczniki haftowane, 
ozdobnę narodowemi emblematami.Po­
licja uznała w tych niewinnych ro­
botach polki karygodny czyn i skon­
fiskowała powyższe roboty. Sędzia 
śledczy pytał, co pani Drożdżok mia­
ła na celu; haftując "ręczniki o re­
wolucyjnym oharakterze". Spisawszy 
protokół, zapytał, czy godzi się na 
zniszczenie ręczników, gdyby bowiem 
~ądała ich z powrotem, naraziłaby się 
na karę. 

Z Cesarstwa. 

D. Dymisja *andarma. -
Wiceminister spraw wewnętrznych 
Dżunkowskij, polecił telegraficznie 
podanie się do dymisji naczelnikowi 
kutajskiego zarządu żandarmerji, puł­
kownikowi Golicynskiemu. 

Prasa informuje, że Golicynskij 
od dawna był uważany za "niepra­
womyślnego", ponieważ patrzył, ja­
koby, przez palce na działalność re­
wolucjonistów i nie wykrył żadnej 
poważniejszej sprawy. 

Dymisję poprzedziła osobista 
rozmowa GGlicynskiego z Dżunkow­
sk:im. 

Z Litwy i Rusi. 

X Kara prasowa. Redaktor 
pisma humorystycznego wychodzące­
go w Kijowie w języku litewskim, 
„Garnis" (Bocian), p. Jastrzębska, za 

artykuł wstępny, pod tytu~em "Czyl 
jest zły człowiek na świecie", w dro-l 
·dze administracyjnej skazauą została! 
przez gubernatora na zapłae&nie WO) 
rub. lub 8 miesiące aresztu. 

X Potajemne szkota poi-> 
ska. W Dwińsku rozpatrzono spraJ 
wę 65-cioletniej staruszki KorzeniowJ 
s.kiej, oskarżonej o utrzymywanie po-\\ 
tajemnej rosyjsko-polskie.1 szkoły, 
S7.koła istniała 8 lat i p. Korzeniow­
skiej nie niepokojono. 

Pociągni~to il\ do odpowiedział-\ 
ności, na zasadzie denuncjacji zwlf\Z-l 
kowców rosyjskich. Kor,zeniowska, 
skaza;na została na 5 rb. grzywny1 
lub jeden dzień aresztu. SzkołE} zam-; 
knięto. : 

X Zjazd rosjan. W Grod-' 
nie odbył się zjazd ziemian rosyjJ 
skich z gub. wileńskiej, koweńskiej 1) 
grodzieńskie1 w celu naradzenia SiQ) 
w sprawie wyboru posłów do Rady1 

państwa. Stwierdzono, te w obec­
nych warunkach nie mote byó mo-) 
wy o przeprowadzeniu kandydaturs 
rosjanina. O ile w wymlenionyc 
gubernjach nie zostanie wprowadzo­
ne ziemstwo kurjalne, uchwalono1 
starać się o reformę obecnej ordy.: 
nacji wyborczej, gwarantującf\ rosja.' 
nom mandaty do Rady. ' 

Wybrano delegację, która w ter, 
sprawie ma się udać do Kokoweowaj 
i Makłakowa. _ 

x Dramat uozniows ki. I ) 
Przed kilku dniami, na ul. Koło-! 
mieńakiej w Mińs.lrn, rozegrał si~ 
dramat uczniowski, 

17·letni uczeń 5 klasy K., urzą~ 
dził scen~ zazdrości 16-letniemu ucz-i 
niowi 8 klasy S., o wzgl~y 16-let-l 
niej uczennicy D. 

Między uczniami wszczął si~ 
spór, w rezultacie którego jeden Zl 
nich strzelił do kolegi z rewolwerU: 
Monte-Cristo i ranił go w r~k~ i ło· 
lrieć. • 

Ranny S. zwrócił si~ do szpitała 
żydowskiego, gdrie udzielono mu po" 
mocy. 

X Skład broni. W Kijowie· 
wykryto skład broni. Od pewneg~ 
czasu żandarmerja zwróciła uwag~ 
że z Kijowa często wysyłane są spo.: 
re transporty broni koleją ze stacjJ 
miejskiej. 

W piątek żandarm Olejnikow, ~ 
pomocą policji, zrewidował wysyłan~ 
do Moskwy i Jarosławia przez mło„ 
dzieńca lat 20, niejakiego Widerszą1~ 
na, skrzynie, ważące przeszło 26 pu~ 
dów. Znaleziono w nich różne cz~.i 
ści karabinowe. 

Aresztowany Wiederszajn oświad~ 
czył, że o zawartości skrzyń nie wie 
dział i że dopiero wczoraj przybył 
Berdyczowa do wuja swego Prickel 
ra, lltóry polecił mu wysłać te skrzy 
nie. 

Przy osobistej jednak rewizji ~ 
Wiedersza_jna znaleziono fakturę n' 
wysłane przezeń w lipcu do Białe' 
Cerkwi skrzynie (z częściami broni~ 
na imię Prickera, oszacowane na sum~ 
41,470 rub. 

Niezwłocznie polecono dokona~ 
rewizji w mieszkaniu Prickera, gdzi~ 
w piwnicy znaleziono około 400 pu~ 
dów różnych części karabinów. Pic~ 
ker oświadczył, M zakupił to wszy• 
stko w zarządzie wojskowym. 

Zarządzono ·śledztwo, a tymoza~ 
sem opieczętowano zn&.lezioną broJi.1 

lijf nit z MilnuzJ w War~zawie. 

We wtorek wieczorem na polli 
Mokotowskiem wylądował lotni~ ~ 
W. Stoefler, alzatczyk, który odby­
wał swój lot o nagrod~ 100 tysi~cr. 
marek t. zw. „National Flugs, 
paende" 

Lotnik wyruszył z Milhuzy z po„ 
niedziałku na wtorek o północy, z 
zamiarem dotarcia do Grudziądza• 
lecz w ok'olicy Drezna natrafił nal 
silny wiatr i burzę, skutkiem czego'. 
stracił orjentację i kierunek. 

O g. 8 m. 80 r. wylądował po<\ 
Płońskiem, stamtąd skierował się da 
Płocka, gdzie przybył o godz. 12 i 
pół i zabawił do 5 po pol. 

Z Płocka zamierzał lotnik pos~i 
bować do Kijowa, ostatecznie jednak; 
z powodu niesprzyjających warunków. 
atmosferycznych skierował siQ k~ 
Warszawie i o g. 'l wylądował na 
placu wyścigowym. 

T ,ot odbywał n:rzeważnie na Wf· 
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@olrn ści okoł o 2,000 m., przebył około Smutuym objawem jest tak mało 
tysiąca kilometrów, co nie wystar- rozwinlęt.a świadomość o korzyściach 
cza, gdy!! ~·arunkl konkusu wymaga- płynących z naleienin do stowarzy­
ją pr!cbyc1a 1,400 kil. w cJągu jednej szeń zawodowych. W tym wzaJędzle 
:ioby. pozostaliśu::y daleko w •tyle od Za-

Podróit swą odbywa na aparacie chorlu, gdzie kaMy pracownik uważa 
„Avlatic'\ z motorem nMercedes" sobie za moralny obowiązek nnlete-
100 HP. nie do danego zrzeszenia zawodo-

, P. Stoefler jest intynlerem me- wego. 
~hanlkiem politechnikJ strasburskiej, Otwarta dziś wystawa ogrodni­
ma lat 27, .karjerQ lotniczą rozpoczął . cza .jest trzecią z rzędu i trwać bę­
przed dwoma laty i jut zdobył dwa dzie do dnia 5 paMziernika roku bie-
rekordy światowe, ~!\cego. 

Komitet wystawy two ni\ mi ędzy 

, Wiadomości krajowe. 
+ Warszawa obdarzona 

złot~m medalł'm· Za wystawio­
ne w Petersburgu na wszechrosyj­
sktej wystawie hyglenicznej okazy, 

· obrnzujące stan kanalizacji i wodo­
, ciągów, szpitalnictwa, dobroczynności 
publicznej, oraz przedstawiaj(\ce ró~ne 
miejskie urzj\dzenie. sanitarne, przy­
inano magistratowi m. Warszawy 
medlll złoty. + Testament Jallłonow· 
•fliet10. Wczoraj, wice-prezes V wy­
działu cywilnego warazawskiego SI.\­

, du okr~gowego, ogłosił testament 
własnoręczny zmarłego niedawno te-

1 mu historyka, Aleksandra Jabłonow-
ekiego. 

innymi : pp. ·Aleksander :Roszkowski 
(prezes), Juljan Grądzki (wiceprezes), 
redaktor Stanisław Kalątek, Józef 
Hejwowski, Leon Kołaczkowski, !gna.­
cy Skorasiński i Dąbrowski. 

Usilnym staraniom Komltetu, by 
obecna wystawa pod ko.Mym W2'glę­
dem wypadła jaknaikor~ystnlej, wy­
rażamy na tem miejscu s:r.czere uz­
nanie, oraz na.dzieję, te intensywna 
praca ogrodników lódzklch przynie­
sie spodziewane plony i przyoiyni 
s1ę do pomnotenia dobytk11 ekono­
micznego całego kraju, 

Wierzymy w to niezłomnie i d~iś 
w dniu uroczystego aktu otwaroia 
trzeciej wystawy ogrodniczej w Lo­
dzi, ~yozymy jeJ inic1atorom pełnego 
powodzenia i ślemy wyrazy otuchy 
i zachęty do dalszej, jakkolwiek mo­
zolnej lecz po~ytecznej pracy dla 
dobra ogółu! 

wienia, w środę do ó po poł., następ· 
me zaś w kasie teatru Popularnego 
po cenach zwyczaj nych. 

Ceny dla prenumeratorów „Kurje· 
ra" na powyższe przedstawienie są 
następujące: 

Loże bliższe 
„ dalsze 

Krzesła 1, 2 i 3 rzędu 
„ 4, 5, 6, 7 i 8 
" 9, 10, 11, 12 i 13 
" 14, 15 i 16 
„ 17 i 18 

pozostałe 
Boczne bliższe 

„ dalsze 
„ najdalsze 

Be.Ikon 1 rzędu 
„ 2 i 3 
„ 4 i 5 

pozostałe 
Galerja numerowana 

8.20 
2.70 

95 
75 
60 
48 
42 
87 
60 
50 
40 
óO 
40 
85 
30 
30 
12 „ nienumerowana. 

Programy i szatnia bezpłatne. 

Dziś odbędą się bezpłat­
ne porady prawne w redak­
cji nBszego pisma od godz. 
6 do 7 wieoz. 

Poza zapisami prywatnymi, testa­
tor przeznaczył ró~ne sumy, niewy· 
mieniając ich wy~oko$.cł, na ztast~pu- . (k) Punktualnie o godz. l 2 w 
11\ce cele publiczne: południe, nastf\piło dziś otwarcie 

Kron I a. 
Fundusz, złoitony w banku Na- wystawy ogrodniczej, na które przy- = (?) Widmo ohplery. · V.To­

tansonów, J'abłonowtJki polecił oddać było bardzo wiele osób, wraz z bee ~bli~ającego się cwraz bardziej 
aynowi swemu, Władysłl\wowi, prze- przedstawicielami miejscowego oby- widma cholery, gubermi.tor nadesłał 
;maczając go na wydanie po?Jost8.łych watelstwa i prasy. pręzydentowi m. okólnik zalecający: 
tomó Pism" zm rłA Wstęgę przeelęła p. baronowa 1) wzmocnienie działalności miejsco-

w " a .go, oraz prac Jul7'uszowa Heintzlowa w asystenc"i jego synowca, 1 wych komisji sanitarnych (lekarzy, 
Depozyt „Imienia Aleksandra Ja· protektoreli wystawy, pań: rejento- sanitarnych kuratorów, policji i t. 

błonowskiego", zlotony w banku wej Grabowskiej i Ernestowej Leon- p.), 2) postaranie slę o doprowadze­
handlowym w Warszawie, zmarły hardtowej. nie do porządku miasta, a zwłaszcza 
przeznaczył na opracowanie i wyda- N11.stępnie przemawiał ks, dzie- placów, ulic, rynsztoków, miejsc, 
nie I i III części swego „Atlasu bi- kan Gniazdowski, skreślajl\C W ogól- przeznaczonych do sprzedaży żyw­
storycznego"; zająć si~ ma tem wy- nych zarysach cel tego rodzaju wy- ności i napojów, piekarń, zajazdów, 
-O.ział n „ Towarz:.vstwa Naukowego staw i podkreślając, że ogrodnicy traktjerni i innych, zwłaszcza zaś 
Warszawskiego", 'któremu to towa- lódzcy nie pragną czerpać zysków z studzien i wodociągów, oraz 3) wy­
tzystwu zmarły oddał też do dyspo- wystawy," J,tóre .Pr~eznac~ają. na znaczenie miejso, nadających si~ na 
~ycji i sam swój „Atlas historyczny" „Gniazdo T_?W. op1?k1 nad dziećmi. szpitala dla cholerycznycłl w Często­
(dział II - „Ziemie Ruskie Rzeczy- . Następme wzmó~ł ~11 owę ks: -pa- chowie, Ra.domsku, Piotrkowie, Bę­
pospo!itej", złożony w Akademji u- stor Gundlar.h treściwie ~mawia1ąc dzinie, Sosnowcu, w Granicy, Łodzi, 
miejętności w Krakowie, razem z re- pożytec~ność dla !mltury 1 d?robku Zgierzu, Rawie, Brzezinaoh, Toma­
:ierwą ze sprzedaży, zastrzegaj0ic 1e- ekonom1czneg~ kraJU urządza.me wy- szowie, Łasku i Pabjanicaoh, do któ· 
dynie złożenie Akademji 50 egzem- st!lw te~o rodze.11;1, popularyzujĄcych r1ch w miarQ potrzeby przewożono-
plarzy „Atlasu". . w1edz1 1 zachęcaJących do pracy spo- by chorych. + Samob6łstwo. W mająt- łeczneJ . . . . Zapadłych na cholerę w ;pociągu 
ku BeJscach gub. kieleckiej, dzler~a- v~ końcu w. imiemu Zw~ązku o- :przewozić b~dzie administrM1a kole-
wionym przez p. Konarskiego, . strze- grodmkó~ łódzkich przemawiał czło- JOWa. 
Uła do siebie · dwa razy. w szyję i u- nek koID:l tetu wy~tawy P· Le~n Koła- - Wczoraj wiecz., pod przewod­
sta, a potem zraniła się nożem w c~kow~k1, ~kreślaJąc ~ ~rót~im zary- nictwem prezydenta miasta, odbyło 
piersi żona jego, p. Oktawja Konar- srn. h1sto_r7ę powstama I dz1ałalno~ci si~ w magistracie zebranie, w któ-

' eka; śmierć nastąpiła w kilka minut związku 1 kończ~c hasłem n11wołu7~- rem brali udział członkowie miej-
po tym czynie, dokonanym w sto.nie cem do zrzeszama się w korporacJe skiej komisji sanitarnej. . 
wielkiego rozdrażnienia. zawodowe. Prezydent odczytał zebranym 

W stawa · ogroDnicza. 
Z powodu dzisie.)szego otwarda 

wystawy ogrodniczej w ogrodzie ma.j­
etl'ów tkackich przy ulicy Przejazd 
•M l, uważamy za stosowne zamieś­
elć słów kilka o powstaniu i działal­
ności łódzkiego związku ogrodników, 
& którego inicjatywy urządzono obec:­
Jlf.\ wystawę. 

Związek łódzkich ogrodników za­
łoitony został w roku 1906 za stara­
n.iem p. Józefa Hejwowskiego (obec­
nego prezesa związlrn), oraz p. Igna­
cego Skorasińskiego. 

Początkowo do związku poczęli 
si(;l zapisywać licznie ogrodnicy 
łódzcy, następnie jednak początkowy 
iapał minął i poczęło członków uby­
wać. 

Mimo to wszakite 'Komitet nie 
tracił otuchy i rąk nie załamywał, 
lecz czynił wszystko by sprostać raz 
powziętemu zadamu. 

Pierwszym powa~niejszym prze· 
Jawem energiczne) działalności Komi ­
tetu było urządzenie w byłym pałc­
~u Kunitzera przy ulicy Spacerowei 
wyst1twy ogrodniczej, z której dochód 
przeznaczono na korzyść „Gniazda" 
(Tow. opieki nad dz i ećmi). 

Takąż wystawę urządzono w ro- · 
ku 1910 w ogrodzie Grand-Hotelu. 
· Prócz tego Zarząd związku urzą-
dzał wycieczki zbiorowe w celu zwie­
dzania pierwszorzędnych zakładów 
qgrodniczych, pogadanki z dziedziny 
yom(l1ogji, udzielał zapomóg dla 
swy~h członków pozbawionych pra­
cy i t. p. 

Po ukończeniu aktu otwar~ia przytoczone powyżej rozporządzenie 
wystawy członkowie komitetu przy gubernatora, poczem przystąpiono do 
d:twiękach orkiestry oprowadzili ze· obrad nad środkami za.prowadzenia 
branych po wystawie, które. przed- w naszem mieście pożądanych wa­
stawia się ilościowo i .jakościowo na- runków sanitarnycłi. 
der zajmuje,co. W. rezultacie zadecydowano: zo-

Następnia udanb się na wspólną bowlązać dzielnicowych kuratorów 
ucztę, podczas której panował uro- sanitarnych, aby w towarzystwie 
czysty i harmonijny nastrój. przedstawicieli policji - zwiedzili 

Niewątpliwie wystawa cieszyć się wszystkie domy w dane1 dzielnicy i 
będzie zasłu~onem powodzeniem, są- zniewolili właścicieli domów do 
dząc z dzisiejszej licznej frekwencji ·gruntownego odnowienia i oozysz­
przybyłej publiczności. czenia piwnic, rezerwoarów do wo-

Obszerniejsze i szczegółowe spra- dy, rynsztoków, śmietników, koroó­
wozdanie z wystawionych w barwnie rek, śpichlerzy i t. d. 
udekorowanych pawilonach, ekspona- Jednocześnie zwiedzone być ma· 
tów zamieścimy w jednym z najbliż· Jl\ teatry, restauracje, cukiernie, 
szych numerów „Kurjera". sklepy. . 

Właściciele domów i zakładów, 

ara 
i.'rzea,ławiertia 
rta~zye~ abonertłbw. 

Na 8-cie przedstawienie dla na­
szych prenumeratorów, które odbę­
dzie się 

we środę 24 września 
w Teatrze Popularnym przy ul. Kon­
stantynowskiej, wybraliśmy znakomi­
tą i cieszącą się stałem powodzeniem 

operetkę p. t. 

&R·& 
Bilety tylko za okazaniem kwitu 

z opłaconej prenumeraty za ostatni 
miesiąc są do nabyoia w administracji 
naszego pisma od dziś w dnie po­
wszednie od godz. 9 rano do 7 wie­
czorem, w niedzielę od 10 rano do 12 
w południe. oraz w dzień przedsta-

gdzie stwierdzone będt\ nieporządki, 
pociągnięci zostaną do surowej od­
powiedzialności karnej. 

- (k) Kasa chorych. W fa­
bryce wyrobów trykotowych i poń­
czoszniczych Teodora P. Tietzena, 
przy ul. Łąkowej nr. 1, zaczęła fun­
kcjonować kasa chorych. Fabryka ta 
dotychczas żadnej pomocy chorym 
robotnikom, prócz lekarękiej, nie u­
dzielała. Na ostatniem zebraniu po­
stanowiono udzielać pomoc lekarską 
członkom rodzin uczestników ' kasy. 
Robotnioy są niezadowoleni z ustano­
wionego i-procentowego potrącania 
na rzecz kasy chorych, i zamierzają 
wpłacać 2 proc. zarobku, aby zwięk­
szyć fundusze kasy. W tym celu 
zostanie zwołane wkrótce nadzwy· 
czajne ogólne zebranie pełnomocni-
ków. · 

Zapomogi na wypadek choroby 
ustanowiono w wysokości połowy po­
bieranego przez robotnika przecięt­
nego zarobku dziennego, robotnice o-

trzy m ywa ć będą połowę zarobku za 
czas ~ tygodni przed połogiem i 4 
tygodme po rozwiązaniu, jednak~e 
tyl~o w tym wypadk_u, . gdy pracuje 
w fabr;yce nie nmfeJ rnt 5 miesięcy. 
Robotmcy zostają członkami kasy 
natychmiast po przyjęciu do fabryki, 
jednakże prawo do otrzymywania za­
pomó$ uzyskujł\ po 2 tygodniach 
pracy. Fabryka zatrudnia 457 robot· 
nlków, w tern dwie trzecie kobiet. 
Zarobek robotników wynosi środnio 
15 rb. tygodniowo. 

Budżet roczny lrasy choryoh wy­
nosi w dochodach: 1,óOO rb. z potrą­
ceń z zarobku członków kasy l 1 ooo 
rb. z dopłat fabrykanta, razem 2 'two 
z tego ~ proo. rocznie na kapitał re~ 
zerwowy, 1,225 na .zapomogi chorym, 
reszta. na zapomogi członkom rodzin 
na wypadek śmierci i inna wydatki: 

Zapomogi .1ednorazowe wydawane 
będą w wysokości 20-krotnego zarob­
ku dziennego. Maximum zapomóg 
rocznych nie może przekraczać sze­
ściu tygodni dla jednego człon.ka ka­
sy. Ograniczenie to spowodowanerr. 
zostało brakiem funduszów rezerwo· 
wych. 

Zarząd kasy chorych stanowią~ 
Hugo Tietzen-prezes kasy 1 miano 
wani ze strony administracji fabrycz­
nej zarządzający fabryki\ Cezar Dow, 
ke oraz Marja Wys-0oka. Ze strony 
robotników wybrani: Franciszek To· 
maszewski-ząst~pea prezesa, majster 
Gustaw Celmer, Stanisław Grzybow­
ski i Franolszek Łukomski. 

Komisja rewizyjna: Mlohał Wiś· 
niewski, Olga Reoz, Gustaw Ritter 
Gustaw Schalm i Juljusz Hundt. 

= (d) Z fabryk Scheiblera. 
Tow. ako fabryki Scheiblera przy ul. 
Emil.ji przystąpiło do budowy nÓwe­
go gmachu sali jadalnej dla robotni· 
ków. Jednocześnie przystąpiono do 
budowy nowych składów gotowych 
towarów. 

Budowa gmachu szkolnego ukoń­
czona będzie w roku przyszłym. 

~~ (d) O plac pod kościół. 
Na jednem z ostatnlch posiedzeń ma· 
gistratu omawiano projekt ustąpienia 
placu miejskiego pod budowę, kościo· 
la dla parafji św. Józefa, Sprawa t8 
nie była wówczas zadecydowana. 

Obecnie parafja zwróoiła si~ dt. 
prezydenta z prośbą o bezinteresow· 
ne ustąpienie placu w obr~bie Stare­
go Miasta, przy ul. Aleksandrowskief 
lub .1ednej z ulio przyległych. Urząd 
parafjalny zaznacza przytem, !te o~ 
~ecny kościół drewniany, jest zbyt. 
mały dla parafjl llcząee1 40,000 wier­
nych. 

Magistrat przyohyla się do prośby. 
=- (b) Oględziny komisji. 

Dziś komisja sanitarna rewidowała 
rynki miejskie, aby ustalić czy od­
powiadają warunkom sanitarnym. . 

= (p) Szkarlatyna. w naszem 
mieście grasuje w dalszym ciągu i 
przyjęła charakter epidemiczny. 

== (f) Ze Stow. rytownlktSw 
i drukarzw na tkaninach. 
Wczoraj wieczorem w lokalu przy 
Nowym Rynku nr. 6, odbyło si~ po-· 
siedzenie zarzł,\dU Stow. rytowników · 
I drukarzy na tkaninach. Rozpatry- , 
wano wa.żną kwast1f2 zapomóg bezro- , 
botnym. Według ustawy Stow., czło- 1 

nek znajdujący się bez pracy otrzy- 1 

muje zapomog~ w ciągu trzech mie­
sif)cy, w innem jednak miejscu usta­
wy znajduje się zastrze~enie, aby~ 
fundusz wypłacony na zapomogi nie 
·przekraczał 65 procent funduszu 1 
Sto w. 

Poniewa~ w roku bie~B,Cym bez 
pracy znaleźli si~ nagle wseyscy 
członkowie Stow., przeto trzeba było 
umiejętnie gospOdarzyć groszem 
wspólnym. Wyliczono, M płeni~dzy 
w granicach oznaczonych ustawą 
starczy na miesiąc dla wszystkieh, 1 

postanowiono więc zapomogi wypła- · 
cać tylko w ciągu miesiąca. 

Postanowienie wydało dobre re­
zultaty. Bardzo wielu członków po· 
wróciło do pracy, nie potrzebując 
korzystać z zapomogi. Ale w gorsze1 
sytuacji znaleźli się rytownicy i dru­
karze pabjaniccy, którzy niepracują 1 

juit trzynaście tygodni. Po upływie 
terminu uchwalonego, gdy przestano 
im wyplacać zapomogi, zwrócili sit) 
oni do Stow. z prośbą o uczynienie 
dla nich wyjątku i podtrzymania ich 
wobec ciężkiej sytuacji tego ~e wszy· 
scy są obarczeni rodzinami. 

·zarząd po naradzie przyznał im 
jeszcze dwutygodniową zapomogę · 
Ale bezrobocie nie ukończyła si~ ! 
obecnie znowu członkowie pabjanie-
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skicm, w pdw. piotl·kowskim, gra1sm- w· komedji mieliśmy Iustrac,~ '. 
,je od kilku miosi~cy jakaś niaznaf)a wszystkich sił, mających role nader ; 
choroba, na lrtórą zapadają niemal odpowiednio _rozdane. Re~yserska.' 
wszystkie dzie,oi w wielrn do lat 16. · strona komedj1 ujawniła wytrawne: 

pomnlktt 

· 6. p . .Samuela ł!ngJa, ~ Przebieg choroby .jest następujący: kierownictwo. 
na ciele ukazują się sino-cierwone Najgłówniejsze role fleńskle były 
plamy - najprzód na nogach, a na- polecone p. Bachner (Natalj1) i p, 
stępnie na całem ciele, a nawet na Różańskiej .(cl'oci Belci). - P. Rótań­
głowie. Plamy te wkrótce przeis~a- ska wykonała z. wykwintn.~ prooyzjf\ 
czają si~ w narosty dużych rozm1a- rolę Ci~c~ B~lc1 •. znakom1t~go typ~ 

na które elę zaprasza krewnych, przyjaciól, i znajomych zmarłego. ~ 
ił!'z!:IDlllO.'l'f.~~m.~Wl&~ AH!ffiW!'' -~pga•;.ą;;.~;;:ęw-..t~' 

cy wystąpili z prośbą o zapomogę. - (p) Zatrucie alko holem. rów, które pękają 1 tworz,ą rany. Po o!ocl-wscibslnej 1 materjału na teS· 
Sprę,wa ta znalaz~a się na wczoraj- Na ul. Łąkowej M 11, znalezion o kilku tygodniach rany zablitniaią mową. Ka~dy ~uch, .lrnMe tSłO'rO wy­
szem posiedzeniu zarządu. Po nara- wczoraj.. w stauie bezprzyt'Omnym ja- się ślady ,jednak po nioh -pozostają konawczym świadczyły o .1eJ . ruty-
dzie postanowiono w dalszym ciągu kiegoś człowieka . . lat około 55. jeszQz0 długo. . nie i głębok!eJ . obserwa?Ji ty~. -

-wypłacać zapomogę członkom pabja- Lekarz rogotowia stwierdził za- Dzec~ priebywają chorobę, bez Jeszcze 1 dz1slc1sze rodziny ma)l\_rót-
nicklm. trucie alkoholem. Pijaka .odwieziono widoczneJ szkody dla organizmu, ne, myszka.: .PO'.rlYllJ ł~ znw~y rod.rann&i 

= (r) Ze Stow. robotników do szpitala Czerw. Krzyża. choć narosty sprawia.1ą hn ból do- ~ rodz~'u c1?t~czek Bele1, Plpcl, Fem- ) 
Dltrześcjańskich. Stanowisko tkliwy. Doty6hczas nle 21darzyło się, m, Kasi, Lrnn 1t.p. Są ona ,elagt\ do- ' 
kierownika artystycznego i reżysera ZamlejSCOl!lla„ aby któr.e z dzieci spędzało czas mu, do kt~~ego wcho~zą. Pan do- , 
'\roła dramatycznego przy Sto w. ro- == (z) Kasy chorych. W nie- choroby w łóżku, to też nikt nie mu czuje się przy ~akIIń gośc~u, . tak 
botnlków chrześcjańskich, zarząd dzielę nadchodzącą, w fabryce To- zwracał się o poradę do lekarza i jak pan Kułakowski (Kłopotk1ew1oz),. 
Stow. powierzył na rok bieżący p. warzystwa akcyjnego A. G. Horsta w dotychczas przyczyn choroby i ,jej znakomic_ie wykonyw!lja,oy typy sta- . 
Oskarowi Szefferowi. Nowy lrierow- Zgierzu, odbędzie się ogólne zebra- istoty nie wyjaśniono. ryoh wieśniaków 1 podupadłych 
oik przystąpił już do skompletowe:nia nie pełnomocników Jrnay chorych. - (b) Zabójstwo przez ,ze· szlachciców. Scena aktu 5-g-O (wy-, 
drużyny artystycznej, zapraszając do = (z) Ce ny ohleba ; mięsa msłę. Na drodze z Rawy do Ujaz- buch Kłopotklewicza na cioci~ Bel- 1 

koła wybitnych· miłośników scrny. w Zgier~u. Według świe~o wy- du, w pow. brzezińskim, jacyś ban- oię) _by~a najlepszym momentem gry 1 

Przedstawienia odbywać sję bę- danej przez magistrat m. Zglerza dyci napadli na h1mdlarza końmi, 60- pomie!110nego artysty. P. BaoJ;tner , 
dą, jak dawniej, przy ul. Przejazd. ' taksy ceny chleba i mięsa w tern letniego Hersza Szmulewiozu i zabili próbuJąca od niedawna. awyoh sił w , 

- (x) Ceny produktów spo• mieście są następujące: go wystrzł~em z rewolweru. farsie - ujawni!a du~ artystyczną, 
tywczych · na targu dzisiejszym, Bułek funt pierwszego gatunku Zabójstwo to było podobno ak- rutynę, ~ulturę 1 szczery hur~1or. -
'{lrzy du~ym dowozie, były następu- kosztuje .- 7 i pół kop., drugiego tern zemsty nad Sz. który stawał nie- Seena ~hrtu z Pantablonem I scena 
J~ce: gatunku - 6 i pół kop„ chleba funt dawno w eądzie, jako świadek w omdlerna - (akt IV) wywołały ho--, 

Kartofli ćwierć płacono - 75 - pierwszego gatunku' - 4 kop., a dru- spr1twie o napą,d bandycki. meryozny wybuch śmiechu. 
QO 1kop., marchwi - 1 rb. - 1 rb. giego - a i pół kop. · Aresztowano kilka podejrzanych P. Bachner umie nadać Bwym 
łO kop., buraków - 1 rb. óO kop., ·Mi~sa funt wołowego pierwszego osób. kreacjom szczerość i finezj~. - Je- , 
l.rapusty kopa - 1 rb. 50 kop. gatunku - 18 kop., drugiego 17 kop., --- den bym tylko uczynił zarzut: .arty-
2 rb., pietruszki kopa węzełków - trz~ciego - 16 kop .; cielęciny runt ze scenv -1 estradv stira zbyt ozesto pne~yła gł-Owkf\. • 
\ rb .• selerów kopa - 1 rb. - 1 rb. pierwszego gatunku - 18 kop., dru- • • • Partnerem do flirtu (oczywiście w) 
20 lrop., pory - 1 rb. giego - 17 kop.; wieprzowiny funt ~-~ komedji) był p, Zborowski Rol~ t~ . 

Nabiał: masła kwarta - 1 rb. - pierwszego gatunku - 26 kop., dru- Teatr Polski (Cegielniana M 88). artysta mo~e zalio.zyó do najlepszych 
~o kop.~ śmietany kwarta - 85 - giego 26 kop., słoniny funt ~ 28 Dwiś w pi~tek wielce orygi- ze ~wych ról charakterystycznych. 
AO kop J' a1 kopa 1 rb 60 kop }rop ' "' • Niewielka "Ola Mar)'i Clepiszew- ' 
111' ., - • • - ' • ( ) K d i ... · na.Ina komed,o-fRrQR, J oamy, „Mąż z „ 
1 rb. 80 kop. - x ra z e.-; na J&rmar• · loterji". skiej, powierzona została p. Jarockiej. , 

Drób: jndyk - 1 rb. 50 kol>. - ku. Z~mie~zkały na Bałutac~ prZJ'.' Jutro, w sobotę V· p„ l_J<J t.:enach naj- Artystka ujawniła tymczasem ładny 
~ rb., gęś - 1 rb. 50 kop. - 2 rb. ul. -~ag1ev:'mcki.eJ. nr. ~, Lejbus Flum niższych (wszystkie fotele i krzesła głos i sumienne nauczenie się roli. ' 
80 kop., kaczka-70 kop.-1 rb. 20 k., zawiadomił ;pollen _zgierską, że pod- po 80 kop., bąlkony i aniflteatr po 20 P. Bogusl1'.ski (doktór) uzyskał 
perliczka - 75 - 85 kop„ kura - czas on~gdajsz~go Jarm8:r1m w Zgie- kop.) dla młodzieży, znakomity utwór ogólny aplauz :i;a oryginalne stworze. , 
ao - 1 rb.; kurczak - 36 - 50 kop. rzu, _ m1e.szkame~ ~amta7szy, znany dramatyczny L. Staffa, „ Wawrzyny", nie typu męża.-pantofJarza. P. Or- , 

Wvpadkl„ ~wanturmk, Józet F~onozak, pobił go wie<łzorem po. raz drugi arcy.zabawna łowska ujawniła pewłąn postęp w · 
8 1 podczas szamotama skradł z kfe dykcji, ale nia umie zapanować nad 1 

_ (r) Wisi·elec w a-eszoi·e . b · 1 
' - komedja w Ci aktach .M. Bąłuckiego h · p K i tk kł i 8 „ szern 105 r . „01281 1 Gąski". . ruc ami. p. w a ows 1 en<>w· 

W areszcie przy 6 - cyrkule policyj- F. areszto~ano. . W niedzielQ, EO poł. „Mąż z lo- ski" nie przekroczyli granic popraw-, 
nym powiesił się wczoraj więzień . - Oneg?~J, na Jarmarku w terjł", wiecz. „G~si i Gąski". ności - ale... z ról ich nie wiele si~ 
Stanjsław Kotynia 85 lat. Gdy spo- Z~ierzu, polw;a sc_hwytała na kr8:- W poniedziałek, odbędzie si~ da „wycisnąć". - P. Machalski (Ja­
strzetono wypadek K. już nieżył. dz1~ży chustek mieszkank~ Łodzi, koncert tenora londyńskiej i pa.rys- siek) uczynił olbrzymie post~py i wy- · 

Denat aresztowany był onegdaj, Ame1ę Iwanek, ~tórą_ osa~zono tym- kie; opery, p. Arnolda Altschula. robił się na dobrego .komika charak- , 
za kradzież ·systematyczną w fabry- czasem w areszme zgierskim. 'Akompanjować będz:e p. Jako w kin. terystycznego. Inni artyści - Jako ' 
ce przy ul. Emilji N2 15, gdzie pra- - (x) P~*ary od pioruna. Szczegóły w afiszach. to: -p. Solska, Piotrowski, Leonowie.z 
eowa.ł jako robotnik. W środę ub1sg!ą, 0 god2i. 6 rano, We wt~rek GP-si i Gąski". i Lortens, - starannie sekundowali 

W środę wiecz., gdy robotnicy podczas b~rzy, Jaka szalał_a_ nad oko- ' " '- głównym wy.Kona.wcom. 
opuszczali fabrykę, poddano Kotymię lieą, w maJątku Prąazew1e, w pow. 1-- ·-- - Powtarzam: jetell p. Bolesławski 
rewizji osobistej i znaleziono przy łęczyckim, własności p. Stępowskie- Teatr Popu arny (Konstant. lO). ohciał pokal?lać siły zeslJołu-wyMr 
nim 12 arszynów· towaru. go, piorun uderzył w sto)ącą na po- Dz.iś, w piąte:k, po raz trzeci prze- „Gęsi i gąsek" jest usprawiedliwiony. 

= (k) Miły wujaszek. · Za- lu stertę pszenicy, która spłonęła do- , śliczna i pełna. scen komicznych ope• Ale - my. - młodzi, - i my ...,.... star- , 
:ruieszkaJy p:rzy ulicy Cegielnianej M szczętnie. r.etka Gilberta, „Onotllwa Zuzanna"~ si, - my pragniemy z iywymi na-: 
66, Józef Pomerancblum skradł prze- · - Prawie jednoc~eśnie spaliła grana świetnie przez zespół artystów, przód iść. Pragniemy, przez ~uda 
bywającemu u niego siostr zeńcowl 15 się od uderz~nia pioruna wielka z udziałem p-p. Rogińskiej, Orwicz, iluzji scenicznej, zajrzeć pod ozaszk~ ' 
letniemu MajlMhowi, piet11ądze w su- sterta pszenicy w poblizkim majątku St. Claire, Górskiej, Grodnickiego, nowego człowieka i widzieó jego kl-' 
mie BO rub. Gawrony, należącym do p. Boruc- Kozłowsldego, Ochrymowicza, Jarzęc- pil\OY nowymi bólami mózg. Ohoomy1 

Chłopiec otrzymał te pieniądze kiego. kiego, Cholewicza i Piekarskiego w słyszeć krzyk zagadnte:d naszej du. 
od matki, na drogę do Ameryld. Wartość obu stert, które były u- rolach głównych. szy i imperatywny głos nowych au-

Policja zawiadomiona o kradzie- bezpieczone, wynosiła z górą 5 tys. Jutro, w sobot~, o godz. 3 po poł., torów, nowych ... talentów. 
~y. wdroiyła śledztwo. rubli. · po cenach najni~szych (krzesła po 40 .A. W. Jl 

--: (r) Zatrucie grzybami. - ('?) Jaskinia gry w Piotr- l 50 k., balkon po 25 i 30 k) operetka 
We· wtorek ubiegły, Jak ,już donosi- kowie. W Jednej z pierwszorzęd- w 3 aktach,Falla, „Królowa miljardów", 
liśmy, zatruł się grzybami zamieszka- nych restauracji w Piotrkowie poli- z p. Rogińską w roll tytułowej. Wie­
ły przy ul. Ogrodowej nr. 26 Juljan cja wykryła potajemną jaskirn~ gry czorem, po raz pierwszy w Łodzi gło-
Frank, ślusarz z zawodu. hazardowej. śna netwość, która z ogromnem po-

Pomimo energicznych środków W chwili wkroczenia · policji pow- wodzeniem grana była w teatrze 
zaradczych F. uratować si~ nie uda- stała wśród graczy pańika, wszysoy. „Nowości" w Warszawie, jak rów­
ło. Zmarł on wczoraj po długfoh i chcieli uciekać, lecz im się to nie u- nież na wszystkich scenach operet­
strasznych męczarniach. · dało, jednemu z graczy ulotniło się kowych, operetka w 3 aktach, Gilber-

'""- (r) Kradzie* systema• nc..tomiast 200 rb. · ta, p. t. „Sufrażystki". 
~yczna • . W warsztacie ślusarskim Protokuł o wykryciu jaskini, Obsadę tei_ prześlicznej operetki 
Karola Wende, przy ul. Nawrot nr. 94 gdzie uprawiano te~ podobno szuler- stanowią: pp. Rogińska-Rene·malarz, 
stwierdzono kradzież systematyczną trę, przedstawiono gubernatorowi. Orwicz-Kamilla doktór, Skrzycka - ­
tóżnych narzędzi. Przed kilku dnia- Policję zawiadomiła podobno o Pulcherja-adwokat, Górska-Barono• 
mi skradziono znów narzędzia warhi- istnieniu sr.ulerni jakaś .kobieta, wa de La Roche, oraz pp. Szczawiń 
ści 600 rb. Zawiadomiono o tern po- k tórej mąż stał się ofiarą szu- ski-Cibolet•adwokat, Ko:dowski -
!icję. lerów. Pongirard, Grodnicki - Cascadieve i 

== (p) W bójce na ul. Targo - Skompromitowanych jest wiele Cholewicz-Bouquete. 
wej nr. 63 raniony został kijem w osób. W niedzielę, po poł. o godz. 3 po 
głowę robotnik _ Karol Borowiak, 28 -= tr) Dyzenterja w Piotr- cenach zniż.onych „Cnotliwa Zuzan-
lat; · kowie. W ostatnich czasach, za- na'"', operetka, którl\ zyskała sobie w 

Pomocy udzielił mu lekarz Po- wleczona z Sulejowa do Piotrkowa Lodzi stałe powodzenie, wieczorem 
gotowia. epidemja dyzenterii przybrała wprost po raz drugi głośna nowość „Sufra-

= (p) Wypedki. Przy ładowa- zastraszaiące rozmiary. tystki". 
miu towarów na wóz, przygnieciony Według obliczeń lekarzy, w Piotr­
~ostał belą bawełny woźnica, Antoni Jrnwi e i w miejscowościach podmiej­
tmijewski. Lekarz stwierdził złama- skich były cztery tysiące zapadnięć 
.„ie nogi. na tę chorobę. Smiertelnoś6, zwłasz-

„ - Na ul. Zgierskiej M 82, prze- cza wśród dzieci, znaczna, 
•eohany został wozem 8-letni Josek = (z) Eplizootja. W Jackowi-
Eiserowioz, syn handlarza. cach, w powiecie łowi ckim i w Lul -

z teatru. 
-o-
Gęsi i Gąski ;_ ko­

rned ja Ba-łuckiego. 

Krwawy 
porachunek. 

Wczor11J z wieczora ulica Dobra 
w Warszawie poruszona · została 
krzykami i strzałami, oraz zbiego ~ 
wiskiem w poblitu zakładów rektyfi· . 
kac}i warszawskiej, 

Przyązyną teg-0 było n:as~pujące 
wydarzenie: 

O godz. 6 wieczorem, do bramy 1 

domu pod nr., 18 przy uL Dobrej1 

gdzie mieszezą sio rzecirnne zakłady, 
przyszli .Jacyś ludzie, z których je­
aen poprosił, aby wywołaM pomoc­
nika majstra Jakuba Palusiaka. . 

Kiedy ten ostatni wyszedł, przy. 
były ze słowami: · 

-'--- A toś ty ,jest szpicel fa.brycz- ' 
ny! - chwycił go za . kołnierz. 

Palusiak usiłował sio wyrwać, · 
wówczas jeden z napastników zaczął 
bić kijem, drugi zaś uderzył go w 
głowę kolbf\ od brauninga. 

Jednocześnie trzymajl\Cf Palu· 
siaka za kołnierz wołał: 

- My ci~ nauczymy, jak gn~bić ' 
robotnika! 

Chłopiec przypłacił ten wypadek mierzu, w pow. łęczyckim wybuch· 
damaniem lewej łopat.ki. nęła wśród bydła, rogatego epidemja 
· = (p) Z głodu. przy zbiegu ul. zapalenia płuc. 
Piotrkowskiej i Radwańskiej, zasłabł We wsi Trojanach grasuje wśród 

Palusiak zaczął wzywać pomocy.' 
)Jequstibus non est disputandum. - a jednocześnie silnie pochwycił na­

P. Bolesławski ma oczywiście cześć pastnika za ramiona i nie chciał go 
ku twórcy komedii mieszczańskiej w puścić. . ' 

wczoraj nagle niejaki Jan Paszko w- trzody chlewnej róża . . 
ł~i, lat 67, pozostający bez mieszka- Celem stłumienia epidem,ji we 
~.na. wszystkich tych. miejscowościach 

Lekarz Pogotowia stwierdził zu- , podjęto energiczne środki zaraqcze. 
>ełne wyczerpanie sił i odwiózł nie- = (x} Tajemnicza oboro• 
~liweg-0 do szpitala A leksan dra. ba. W Ochocicach pod Kamień-

Polsce końca w . . XIX. - Nie podzie- Tarmosz~c siQ obaj, odstąpili kil- ' 
liła poglądu dyręktora ta czf;ś ć pu- kanaście kroków ku ul. Lipowej. 
blicznośoi łódzkJej, która Die stawiła przyczem dokoła walezących zaczęli 
si Q na premjerQ. - A' „ cl, którzy sif) gromadzić ~zoohodni-e, a j edoo- · 
chcieli ocenić wartość zespołu ko- cześnie przybiegli wychodzący 1 
medjowego, - nie doznali zawodu. . rektyfikac)i robotnicy. 
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Kiedy ich ujrzano, tarmoszący 
się z Palusiakiem osobnik zawołał 
do kolegów: 

granicą albańską i energiczne wystą- 2:e wszystkich ołtarzy, razem na su­
pienie przeciwko napadom zorganizo- mę kilku tysięcy koron. 
wanych band albańskich. Pozatem Zlot sokołów na Slazku. 

- Strzelaj, bo mi grozi katorga! 
Rozległo się kilka strzałów. Serbja zwróci się do wielkich mo- KRAKÓW, (wł.), rn września. W 

Cieszynie odbędzie się 31 b. m„ 
carstw z notą, protestującą przeciw- zlot sokołów, niemcy z tego powo-Przy pomocy przechodniów stój­

kowy aresztował napastnika.. Jak się 
okazało, jest nim mularz Władysław 
Radzymiński. 

ko napadom albańczyków na terytor- du planują kontrdemonstrację. 
jum serbskiem. Rocznica walki o wolnóść. 

Tymczasem kolega .1 ego, ten co 
strzelał, wpadł w ulicę Browarną. 
Pogonił za nim drugi stójkowy. U­
cieka,ąoy dał strzał po za siebie i 
skierował się w Leszczyńską. 

Sensac1jna pogłoska. LWOW, września. (wł.) - 28 j 29 
BIAŁOGRÓD, 19 września. (wł.) b. m. odbędzie się tutaj z okazji 50-

Niezwykle sensacyjną pogłoskę po- letniej rocznicy walki o wolność wal­
dają pisma tutejsze. Pomiędzy in- ny ziazd towarzystw strzeleckich. Za-

Strzał ten posłyszał przypadko­
wo znajdujący się w pobliskim skle­
pie pocztyljon Walenty Królak. Wy-

powiedziany jest _przyjazd następu­
nemi „Prawda" donosi, nie podając jącycb. towarzystw: z Tarnowa, Kra• 
żadnych komentarzy, ani przyczyny, kowa, Przemyśla, Stanisławowa i Rz€\­
że wszyscy posłowie i konsulowie szowa. 

biegł na ulicę i usłyszał: . wielkich mocarstw opuścili nagle Ofiara lotnictwa. 
Serbję. Urzędowego potwierdzenia BRUKSELA, 18 września (P.) -- Trzyma.j złodzieja! 

N a te słowa Królak uderzył u­
ciekającego laską w głowę. W odpo­
wiedzi uciekający dał strzał do Kró­
laka i trafił go w głowę. Królak u­
padł, ale kula zadrasnęła mu tylko 
skórę po prawej stronie głowy. 

tej wiadomości dotychczas brak. Lotnik belgijski, Godefrois, zmarł 
wskutek wstrząśnienia mózgu, które­
go doznał podczas upadku z samolo­
tem w Antwerpji. 

Wreszcie uciekającego areszto­
wano. 

Jak się okazało, jest to mularz 
Wincenty Lachowski. Znaleziono 
przy nim 8 nabojów. 

Prócz tego aresztowano mularza 
Walentego Ro słania. 

Wszystkich trzech arasztowanych 
odprowadzono do cyrkułu. 

Palusiak opowiada, ~e nledawno 
temu miał za1ście z robotnicą Julj& 
'3rzostowską, zamieszkałą w domu 
uod nr. 6 przy ul. Lipowej. Owa 
Brzostowska groziła mu zemstą. 

Policja aresztowała Brzostowską. 

Kapitan mordercą. 

Teleg amy. 
Szkoła górnicza. 

PETERSBURG, 18 września (p.). 
Komitet szkolny przy minister.jum 
handlu postanowił otworzyć w Dą­
browie Górniczej szkołę górniczą z 
prawami szkół rządowych. 

Ruch strajkowy. 
PETERSBURG, (wł.), 18 wrześ­

nia. Ruch strajkowy wśród robotni­
ków trwa. Dziś znowu zastrajkowano 
w kilku fabrykach. 

Cholera. 
PETERSBURG, 13 września, (P.) 

Gµbernję podolską uznano ża zagro­
żoną pod wzgl~dem cholery. 

Łopaciński wybrany. 
WILNO, 18 września, (wł.) Na 

członka Rady państwowej z gub. wi­
leńskiej wybrany został Stanisław 

Przed sądem wojennym w Ma- Łopaciński właściciel ziemski z pow. 
drycie rozpoczęły Slfl rozprawy prze- dziśnieńskiego, b. poseł do Rady 
ciw kapitanowi Sauher i Jego córce państwa z gub. witebskiej. 
Ludwice, oslfarżonych o zamordowa- Kontrkandydat, którym był p. 
nie i obrabowanie bogatego właści- Stanisław Wańkowicz, b. pbseł do II 
ciela dóbr z Nawarry, niejakiego Ja- i III Dumy przepadł już wczoraj na 
tona. zebraniu przedwyborczem. 

Powody morderstwa całkiem jesz- 50 rocznica sejmu finlandz· 
cze nie są wyjaśnione. Wiadomo, że · kiego. · 
córka była obecna przy zamordowa- HELSINGFORS, 18 września., p. 
niu Jalona, nie wiadomo jednak, czy w 50 rocznicę uroczystego otwarcia 
w morderstwie brała udział. Nie wia- przez Cesarza Aleksandra Drugiego 
domo też, czy morderstwa dokonano sejmu finlandzkiego, po nabożeństwie 
w celu rabunkowym, panuje bowiem w Mikołajewskim soborze luterań­
przypuszczenie, M kapitan zamordo- slrim odbyło się w domu Rycerskim 
wał Jalona z powodu :zazdrości, gdy ze.branie zaproszonych. Wygłosili mo­
się 9-owiedział, że z córką jego na- wy: Mechalin, Danielsohn i Kalmari. 
wiązał stosunek miłosny. Ojciec bo- Wieczorem odbył się obiad wystaw­
wiem, jak Sifl wykazało w to.ku pro- ny na 240 osób w hotelu „Societo". 
cesu utrzymywał od wielu lat zaka- na pomniku Cesarza Aleksandra Dru­
zany stosunek z swoją córką. Gdy gie.go złotono wieńce. 
oskar~oną zapytał przewodniczący, 

·czy prawdą jest, że oboje jej dzieci Samobójstwo księ*niozki. 
pochodzą od własnego jej ojca, wy- ·HEIDELBERG, 18 września. (wł.) 
buchła gwałtownym płaczem i rzu- Dziś rano, zmarła nagle księżniczka 
cając się na kolana, wołała: „Przy- sasko-wejmarska, w wieku lat 25. 
eięgam że moje dzieci pochodzą od Krążą pogłoski, że przyczyną nagłe­
mojego ojca; błagam jednak o litość, go zgonu miłość do jednego z finana 
<sdyż nie jestem winnąl"-Sauher cal- sistów berlińskich; rodzina. ks. na 
kiem wypiera ~iE} czynu, obrońca zaś związek ich zgodzić się nie chciała. 
c;ipisuje go jako człowieka zdegenero- (Ks. Zofja Augustyna, córka ks. 
wanego i alkoholika, który działał w Wilhelma sas.ko-wajmarskiego (Sach­
chwilowym popędzie. sen-Weimar-Eieenach-) i księżnej Ger­

ty z domu kslężniczki Yzenburg-Bu­
edingen-Waechterbach, ,liczyła 25 rok 
życia. Ojciec jej, wspomniany ks. 
Wilhelm, jeet kuzynem w 3 stopniu 
pokrewieństwa do panującego ks. Wil­
.helma-Ernesta sasko - w ejmarskiego. 
Prz. red). 

Na Balkanachll 
W przeddzień zawarcia po• 

koja. 
KONSTANTYNOPOL, 19 września 

. .Na wczorajszem posiedzeniu delega~ 
eji poko.)owej podpisano protokuły o 
nowej granicy bułgarsko-tureckiej, 
o sprawach narodowościowych, oraz 

Na Dalekim Wschodzie. 
TOKJO, 18 września, p. - Od­

byty wczoraj wiec powziął rezolucję, 
w której zwracano uwagę, że gabi­
net ministrów popełnił wiele błędów 
podczas rokowań z Chinami, które 
poderwały powagę Japonji i prze­
szkadzają dalszemu powodzeniu po­
lityki japońskiej. Rezolucja domaga 
się dymisji gabinetu. 

TOKJO, 18 września, p. - .Uka­
rano grzywnami dziesięć pism miej­
'Scowych za wydrukowanie wiadomo­
ści o zabójstwie dyrektora biura dy­
plomatycznego Abe'go. Na organ 
pólurzędowy „Czuo" nałożono naj­
większą kari'} w wysokości 8.00 jen. 

Niezadowolenie w Japonji. 
TOKJO, 19 września (p.J.-Zgro­

madzenie publiczne w stolicy Japonji 
przeprowadziło rezolucję, że ga bin~t 
ministrów popełnił wielkie błędy pod­
czas rqkowań z Chinami obniżył po­
wagę Japonji, co w przyszłości odbi­
je się na powodzeniu polityki japoń­
skiej. Rezolucja żąda dymisji całego 
gabinetu ministrów. 

Cholera w Galicji. 
KRAKÓW, 19 września. (wł.) W 

Pławku zaszedł nowy wypadek cho­
lery. 

Umorzenie śledztwa. 
INOWROCŁAW, 19 września, wł. 

Swego czasu donosiliśmy, że redak­
tor berlińskiej „Niedzi eli" pociąguię­
ty został do odpowiedzialności sądo­
we., za artykuł o wychowaniu dzieci. 
Obecnie dowiadujemy się, że sąd 
wniosek prokuratora umorzył. 

Pogrzeb biskupa. 
BERLIN, 18 września. (wł.) Wbrew 

pierwotnym dyspozycjom o eksporta­
cji zwłok zmartego biskupa zinudz­
kiego Cyrtowta do Kowna; eksporta· 
cja ta nastąpi już jutro po nabożeń­
stwie żałobnem, które odprawi je­
den z kanoników żmudzkich. 

BERLIN; 19 września. (wł.) Dziś 
rano w kościele św. Mateusza odpra­
wi-One zostało nabożeństwo żałobne 
przy zwłokach biskupa Cyrtowta. 
Udział kolonji polskiej był bardzo 
liczny. Ks. Maciejewski w przemówie­
niu podniósł zasługi zmarłego. Zaraz 
po nabożeństwie zwłoki pnewieziono 
na dworzec ślą:i:ki, zkąd jeszcze dzi­
siej nastąpi eksportacja do Kowna. 
Walka mię~zy robo'łaiC<ami . 

GEN EW A, (wł.), 1J września. 

Wczoraj, przyszło do krwawego 
starcia pomiędzy strajkującymi i ła­
mistraikami na linji kolejowej Mon­
tier - Grande8, oraz na innych li­
njacb. w pobliżu Losberg. Strajkują­
cy dowiedzieli się, że na linjach 
tych pracuje kilkudziesi~ciu łami­

strajków, udali się przeto tam i na-

M 215. 

padli na pracu1ących. Policja ni6. 
mogła opanować sytuacji. Po stroni1> 
napastników walczyły także kobiety. 
W starciu przeszło 20 osób odniosł~ 
rany. 

Przemycanie alkoholu. 
BERLIN, (wł.), 19 września. 

Wielką sensację budzi tutaj skazanif. 
trzech braci Schwartzów za przemy­
canie alkoholu przez granicę rosyj ­
ską na 2,500,000 marek. Ponieważ 

niedawno zostali oni skazani prze~ 
sąd w Aufenbergu na 900,000 marek,· 
przeto będą musieli zapłacić ogółem 
urzeszło trzy miljony marek kary. 
Kwarantanra w Niemczech. 

BERLIN, 19 września, wł.- Kan-' 
clerz niemiecki wydał specjalne roz, 
porządzenie, aby wszystkie okręty, 

przybyvrnjące z portów ~Iorza Czar· 
nego, Marmara, Jo:O.skiego i Egej­
skiego, a również z Bosforu, vodda­
wane ~yły ścisłym oględzinom lekar­
skim ze względu na panujfl,cą na wy­
mienionych morzach choler~. · 

Pokłady złota w l\.ongo. 
BRUKSELLA, 19 wrzesnia, wł.­

Powracający z Konga.dr. Kilo oświad· 
cza, iż odkryto tam olbrzymie po- , 
kłady złota. 

Odw.rołanie. 
WIEDEN, 19 września (wł.)­

„)Vien. Reic.hpost", organ austrjac. 
kiego następcy tronu, ogłasza, co na· ' 
stępuje; Koniecznem się stało ene.r· 
giczne wystąpienie przeciwko pozba­
wfonym wszelkich po ds ta w legendom, 
jakoby· w listopadzie r. ub. następca 

tronu austrjackiego jeździł do Berlina 
i tam żądał wojny, oraz jakoby mia· 
no go tam przekonać o niemożliwo- . 
ści podobnego przedsięwzięcia. Po­
głoski te pozbawione są zdrowego 
sensu. 

Bezrobocie w Anglji. 
LONDYN, 19 września. (wł.) 

Strajk służby omnibusowej został ju~ 
ukończony. Dyrekcja zgodziła się na 
noszenie pr'?:ez pracowników znacz· .: 
ków unji robotników transportowych. ) 
Strajk kolejowy w Birningham trwa 
w dalszym ciągu. Dyrekcja linji Lon-:; 
don-Nord-Western oświadcza, że z 

I 

powodu strajku tego nie może przyj- , 
rnować posyłek frachtowych, a za 
wszelkie posyłki do Liverpoolu niA' 
bierze na siebie odpowiedzialności. 

Pożar dworca. 
PARYZ, (wł.), 19 września. Pow 

łudniowy dworzec· w Bajonne został 
zniszczony doszczętnie i_przez pożar. 

Wyrok śmierci. 
MADRYT, 19 września. (wł.) Ka­

pitan Panches skazany został za za­
mordowanie miljonera Jalona na 
śmierć, a córka jego na długoletniia 
r~boty ciężkie. 

Dr. Wołyński 
były asystent kliniki Unwiersyt. Wrooławski" 
prof. Hlnsberga) osiadł w Łodzi, jako spe· 

cjallsta chorób uszu, nosa i gardła 

ul. Piotrkowska 89. 
Godz. przyjęć: 10-12 rano, 4-6 pp., w nie~ 
dzielę od 10-12 rano. Operacje, bronchiosko- ' 
pja, kąpiele elektr. świetlne. 2892- ._, 

fi. Xarłowski, 
Konstantynowska 5 
Wejście przez sklej> 

"Eugenji", tel. 29-01., specjalista. wycinani&. 
odcisków i wrosnięty eh paznogci, powróci~ 
z zagranicy, przy1muje u siebie i poza domew 
KWWW-#fa.AttE'.LRS?·frWUW.fL'Ktd~ 

o gwaraneji praw i swobód ludności 

~mahometańskiej, zamieszkującej te­
.rytorja bulgarskie. Jako pierwszy 
podpisał protokuły generał Sawow. 
,W poniedziałek nasti:\Pl jeszcze jedno 
posiedzenie.' Bułgarski delegat spe­
cjalny. Nacewicz oświadczył, M 
prawdopodobnie od poniedziałku na­
st!\l)i ostateczne zawarcie pokoju. 

HEIDELBERG, 19 września. (wł.) 
Jak wczoraj donosiliśmy, zmarła tu 
nagle ksiflżnio:zka sasko-wajmarska. 
Obecnie okazuje się, że popełniła ona 
samobójstwo, za pomocą rewolweru 
na tle romantycznem. Utr'.ilyruywała 
ona stosunki z 30-letnim bankowcem, 
Blei chroderem, lecz ojciec jei, książę 
Wejmarski nie chciał zgodzić się na 
jej małżeństwo inaczej, jak tylko po 
uprzedniem zrzeczeniu się jej wszel­
kich praw i tytułów książęcych. 25-
letnia księżniczka odpowiedziała na 
to żądanie pozbawieniem się życia. 

Nowośf. Nowołf. Nowott• 
Granice Albanji. 

TRJEST, 19 września (wł.).­
Wozoraj odpłynęła stąd sekcja au­
strjacka komisji międzyna~odowej dla 
llStalenia granic północnych Albanji. 
W Skutar1 sekcja ta pofączy się z 
sekcją włoską, której skład jest taki 
sam, jak austrjaekiej. 

BIAŁOGROD, 19 września (wł.).­
Serbska rada ministrów uch waliła 
.gnaczne wzmocnienie garnizonów nad 

Aresztowanie wychodźców. -
KRAKÓW, 18 września. (wł.) 

Przytrzymano znowu tutaj na dwor­
cu 40 wychodźców w wieku popiso­
wym. 

Swiętokradztwo. ·· 1 

KRAKOW, 18 września, (wł.) - . 
W kościele na Podgórzu niewykryci 
dotychczas złoczyńcy rozbili taber­
naculum, zabrali puszkę a komuni­
kanty rozsypali na ziemię, porozbija­
li wszystkie skarbonki i skradli wota. 

~~tó~i Kape I uszy Damskich 
według ostatniej mody zaopatrzony został 

nowo otworzony magazyn 
A. Jak6bowicza 

Piotrkowska I&, w podwórzu. 
I . 
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• WYCHODŹ 
podczu chłodów lub dtdivstej pogody nie 

wzi~wszy uprzednio w usta 

ANTYSEPTYCZNEJ 
I 

(Pasttlle Valda) 

ale bierz jedynie 

PRAWD?'~ 

FOT 
i st 

trucizną. 

Stosuje się to równlez do po 
roetu włosów. - -- P0 wysil· 
kach natury sportowe) lub za~ 
wo \r,wei należałoby za każ~yJJo 
n;i:ern masować sumtennie l!lkó· 
rę na. głowi !' 

Woa~ brzozową Dra Dra11egt. 
Wyniki' st14d błogie uspolcoje„ 
n1e . n111 l!t>oM:1ew~. n~ orze7.111te~ 
nlP l " ' 7w;i> n 1'i. A co 
ia11.i•"-'>n ie1r;1e, w ekórę :na gło­
w!o wstępu1e nowe iyc1e. 

1fo1'ł~llwłl ewędzen~ imfka 
~wło<'.im1e . ~a!liiMega wypa­
daniu włosów ThpieśoWi;Jlrzed~ 
wczesne i s1wlźnje,-pobudzam&­
iWnii'Ciep0r08t wb!6w ... ----,, 

Pastylki VALDA 
Należy włosy - :pielęgnować 

dopóki ,jeezcze eą. · - -· Srod­
kow cudo„nych, pod wpływem 
których na łyse1 głowie WJ"l'O· 
ełyby nowe wło;;:v niema. 

Lfozne powP.żne ontnie Je­
knrslde 1 prywat1'-;. . (Pastilles Valda) 

• 
............ "pudełlcodl r. łlł'fldnNl.f ~~ 

ł opatrzonych ner;wl\ 

W odę brzozo w d-ra Dn.łłe­
go, 3 prawdzlw14 marką orygł· 
n.Im,, nabywać można we 
~eh pertnmerj&eh, llkła· 
dat:h. apteemi. i sklepach fryz-VALDA · 

ł'.t4a6 wa WSZJ'stklcb: e.pt~ach 
I t*ladach aptecsmych 

... 

2akład F reblOwski 
przy 7-kl. zakładzie naultowym żeńskim 

Eug. Jaszuńskiej-Zeigman 
Absolwentki Wyżsąch l(ura6w .ieńakich w Petersburgu 

.,.. ul. OLGINSKA Nr. 7. -. 
W specjaln~e wybudowanym gmachu, urządzonym po­

. dług ostatnrnh wymagań techniki i hygieny szkolnei. 
ZastosiJwane są najnowsze metody wychowawcze. 

1\ornplety przed i popołudniowe. 
Zapisy przyjmuje si~ codziennie od 4 do 7 po południu. 

Stowarz9szenie 

Maistrów F ~brycznych 
w Lodzi, (Nowy Rynek M 6). Tel. 19·7L 

rekomenduje fachowców 
do wszyst.kich dzi ałów przemysłu fabryczńego. 

Godz. biurowe od 9 i pół rano do 12 w południe. 

jel'!k. 
Cena rll. 1.21 I 2.IO 

Powróciwszy z Paryża po wieloletniej praey w pier­
wszor.aędnych salonach Mód, otworzyłam pod flr~ 

,,L'ART ET LA MODE" 
----- Chapeaux 

ul. Piotrkowaka M 113 

SALON MOD 
NAJŚWIEŻSZE M-ODRLB PARYSKIE. 

Szkoła przygotowa~cza 
Dokt6r med. 

Bolesław Xon dla dzieci odlat&-10 FA N Ny FE J GIN 
przysposabia chłopców i dziewczynki do średitich zakładów n aukowyah 
Zapisy codziennie. Lekeje 4--go wueśnia. Pa11n.r.-Sz11lea 11 (Długa 30) Choroby uszu, nosa. gardła 

i ehirurgiezne 

:.J.)~~~~~~~~~~ 
ul. Piotrkowska Sfl. 

••• telefon• aa-U. 
Przyjmuje do 11 rano p i ,_7 po 1 

I?otrzebna inteligentna bona 

O; Litmanowiczl do trojga dzieci ze świadectwami i znajomością szycia. Zgła­
szać się od 11 do 4 i o 8-ej wieczorem Mikołajeweka 
20 m.12. ~a 

Krotka 12., (tel. 18· 61) 
Choroby: nerek. pę­
cherza, cewki I t. d.1 

Czy 
ooprawoy? 

Dent9sta Godziny przyj~: dlO IO rano 

S. Rakiszski i 

00 

4--f. • 

mieszka obecnie: ul. Zielona 6 Dr.L. Prybulsk1 
dom W -11ego Auerbaoha, Telet. ~6-8~ powrócił. 

11 s- POŁUDNIO W A 2. rI'el. lMt 
~~~~ Choroby skórne, wł<>sów, (kosmeQ'ka 

lek&rsk&) weneryczne, IDOC210płoiowe 

D M P • i niemocy płciowej. Leczenie •'JP' r • ap1erny hiliau Salwarsan..- „Erlich• 
• Hata „&o& 914" w•ródż'flnie. 

Akuszer i specjalista chorób Leczenie elektrycznością 1 ma:sa-
kobiecych" tem .wibracy~nym . 

b. ordyn. arsz. Uniwers. K\1n1kl Pn.nmuje: c oeyoh odod 8-1 J&DO 1 Oli1 Akuszer. 4--9 po poł., panie ~ P.° po 
Przyjmuje od 10 - 11 i od 4 t pół. do Dla pań. osobna poeaeka:lwa. 

mo:r.~·· 4 

Pani jeszcze nieueywała kremu 
tak bardzo rozpowszechnionego 
na całej kvli ziemskie) z niezawo­
dn!m rezultatem. Wydatek nie­
znaczny, a korzyść wielka. Wszel­
kie piegi opalenizna, plamy, pry­
szcze, wągry i liszaje nat.ycbmiast 
bezpowrotnte znikają . Dla unik­
nięcie. naśladownictwa sprzedaż 
tylko \V składacl:t aptecznych na: 

Dir. S . .Rej1' 
6 1 pół po poL · 

Ul. Połud1111iowa 23, tel. 16·85. 

. 

pierwsza tecznica .tekarzy Specjalistów 
dla przychod2ących chorych 

45. Piotrkowska 45 (r6g Zielonej). 
Wewnętrzne i nerwowe Dr. I. Szwarcwasser oo l u - l l i 4 i 

· póŁ-5 i pól. w niedzielę od 10-11. 
Choroby skórne i weneryczue Dr . L. Prrbulski W niedz. wtor. 
czwartki , pif\tki od 1-2. Ponied ziałeK. środa, sobota od 8-9' wlecz.' 
Choroby dzieci Dr. I. Lipszrc <Jo~zienuie oo 1-2 pp. Choroby 
chirurgiczne Dr. M. Kantor. Uodz11mme od 2-0. Choroby .1i:o­
biece Dr. M. Papiernr. Codziennie od 3-4. Choroby oczu 

a or. B. Doncbin Poniedz1ałeli:. wtorek, środa, czwartele od 9:._10 
rano. Nleddela, piąte.Ir., sobota od 1-2 P? południu. Choroby 
nosa, uszu l gardła o„. C. Blum. Pomedz1atek, wtorek. środa 

czwartek ód 1-2. fll\t.eir . Sobota, niedziela od 1:1 - 10 taoo I 
Analizy krwi, wydzielin moczu. Bada­

nie mamek. 
Porada dla niezamożnych ~op. 50 

f{awrot 1U 5~, i Xonsłanły­
now$ka ](! 75. 

Cena za słoik f>O kop., mocnieJszy 
7f> kop. 

~@l~~~,~~ 

Dentysta 

H. Putzman 
Piotrkowska M 10 

p o w r 6 c i ł z zagranicy przyj· 
mnie osobiście od 10-1 i od 3-7 w. 

~~gs~~©S~ teleton 30-61. 3349- 6 

~~~~~~~ 

S&BDNIA n:'>. Tel. 33-19. 
Sp. choroby skórne, włoeó9, 1ftllDIY 
ryozne, mOC110płmowe 1 kosmet7t.a 
lekarska. Leczenie syphlllsu Salvar· 
sanem Ehrlich-Rata .ooo• i .1nł• 
{wśródeyl.nie). Leczenie ele«tryoznoś­
cią (elektrollza) (usuwanie szpecą­
cych włosów) i o6wietlenle kaaa• 
łu (uretroskopia). Godziny pny7ęó 
w czasie letnich miesięcy tylko od ' 
ł -e J do 8-eJ wiec?.. , w n~e od 

10-ej do 2-ej po poł. 
Dla W. Pań: osobna pocaelraJnł&. 

:r, dyplomem Paryskiego uniwersyte-
1 udziąla lekc)i przJrOdJ i ma• 

tematyki. 

Dr L. l(lacz l\in )tooystka sukien Damskich 

Kazimiera Kotłowa 
Skwerowa I. Telef. aa-11. 

Zastać motna od godi!lny ll - 1..: '1 od 
8-{I. rl396·-3 

Konstantynowska li. 
Syphilis, skórne, weneryczne, 

choroby dróg moczowych. 
Przyjmuje od 8-1 rano i od :>-S 
wieez. Dla pań od 4-f> po południ u 

Helena SALC 
wróciła z zagzamcy .,....._ . & ' 
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~· fa~oratorjn~zj~!~~!~:~~tee\mcme t 
• • • • • • 193 Piotrkowska 193 • • • • • • I „ZjeDnoczonych chemików" li 
\I \ale Wtorek d. 23 września 
li Ił przyjeżdża znakomity ~,Skr~ypek Jo n e s·c o" • • 

" ID :I . 
I w Łodzi m; 
~~ ul. Srednia 20, róg Solnel llBJI, m pod klerunR:lem lntynlera DOMINIKIEWICZA ~( który stałe będzie przygrywać w komplecie podczas OBIADU l wieczorem 

do godz. 2 w nocy. Kuchnia wyborowa pod zarządem 
płerwszorądnego Kuchmistrza . .Bufef boga/o zaopatrzony w 

I Analizy chemiczne dla wszelkk:h dziedm tl} 
przemysłu włókiennego. ) 

~ Analizy produktów spożywczych. ~ I Analizy wydzielln (moczu. plwocłny I t IL) mm! wszelkiego rodzaju „trunki I przekąski~· 

~~MO w1łacz~ Stryckie i Oryginalne! A~ I~ 
• ~~ „Ceny Przystępne" ./7 • 

' .. 
-~51!! R~m 
~ 

a Kto szu.ka: 
001 

m 
-~- --

m 
pracy. 
posa\ły, 

~ sl'użby, 

ł 
mieszkania. ~ zbytu towarów, 
reklamy wyrobów, ~ ~ 

dzrertawy. "1!! 

Bł I Kto potrzebuje: Dl f!J 
IN inżynierów, Hl urzędników 

I techników, OO)] leśeiczych, 
pomocników, 

~ 
Bł 

pokojówek, 
kucharzy, Kl kucharek, 

.11 sl'użby. ~ 
:~ Kto chce: I 
·m na1ąl mieszkanie, i1 

kupić lub sprzedać ~ 
Dl 

ziemię, handle, 

~ gospodarstwa. 

~ 
pożyczyć pieniędzy 

HJJ i t. p. 

I 
lub podać cośkolwiek ~ do wiadomości ogółu 

~ najlepiej i najtaniej 1nll! 
~ uzyska to przez mm 
m OGŁOSZENIA ~ 
IH 

w „~owjm ~urj~rza lMztim". I ~ 
~ I 
-~~~~~~~~~u 

Letni rozkład p~ciąg6w 
od dnia l•go maja. 

Kolej Fa bry czno-ł.ódzka. 
ODCHODZĄ z ŁODZI: a) 12.15, b) 7.20. 8.05; 10.10, d) 12,60, e) 1.50 o 3.łó. uo, g) ó.M>, h) 6.43, 1.a3, B.45. 
Przrchodzą do Łodzh 4.37, 7.22, 8.35, 9.85, i) "1.0.40, 1.00, 

s.10, » 4..38, &.20, a.os, s.55, k) 11.00, 
Kolej Warszawsko-Kaliska. 

ODCHODZĄ do KALISZA: o dodz. 7.5!>, 12.24, 4.3g, 6.13, 3.12, 
DO W ~SZA WY o godzinie: 11.01, 12.34, 5.i!O, 2.311 

PRZYCHODZĄ z KALISZA o godzinie: 1.21, 10.51 , 12.22, !>.20 
9_ro; z W .AB.SZA WY o godz. 12.14. 4 26. 6.03. 

Odchodzą do Łowicza IO. Przychodzą z Łowicza 7.451 

Kolej obwodowa. 
Odchodzi ze stacji Łódź Kaliska do Słotwin o godzinie G.031 ze 

Słotwin do el Łódź-Kaliska przychodzi 5.271 Odchoozl ze st. Łódź-Ka­
liska do Koluszek 1.11, przych. z Koluszek do st. Łódź-Kaliska o g. 7.46. 

UW AGL Godziny wydrukowane tłustym drukiem oznaczają czas 
od godz. 6 wieczorem do 6 rano. 

Pociągi oznaczone literą a) zatrzymują się w Andrzejowie, b), 
d), g), nie zatrzymują się się na żadne) stac1i1 pozostałe pociągi za­
trzymują się na żadnej stacji, pozostałe pociągi zatrzymują się na 
wszystkich stacjach, b), d. g), h) są bezpotlredn,iej komunikacji. 

, Poctągl bez liter rtle obowilłzuje połączenie z pociągami ko.lei 
wiedeń~klcj i nadwiślańskiej. 

GDZIE, 
. JAK 

I 

~ ...... -; 
rnW · ,,'·. Im Biuro porad technicznych dla przemysłu , 
IJ!i'l1 włókiennego. Porady chemiczne. PrzC'pisy. ~\i 
~ (Udzl~lanle porad od godz. 4 do 8 po poł.) lil!!l) 
miJi W niedziele laborat. otwarte od 12 do 2-ej. ~ 

illJ Jitfl. 
~~~im~~~~~~~~~ 

L ekcji na cytrze koncertowej-wie• 
deńskiej udzielam. Zakątna N! 80 . 

,KIEDY 

m. 7 (przy Andrzeja) Wiadomość: 
2 i pół - 4i pół. 841'>6-2 ' 
•óżeczko dziecinne rubll 3, garnttur 
•mebli 30, r. sza.ta 20, kanapa lf>,r. 
łóżko materacowe 7 r. rozmaite i przed­
mioty. Kupu1ę sprzedaję wypotyczam. 
Cegielniana .M 63 gmach teatru. 
rlllllllłody człowiek z czteroklasowem 
..... wykształceniem, katolik, poszu­
kuje jakiegokolwiek zajęcia na miej~ 
scu, może też wyjechać. Oferty dla. 
poszukującego· 3446-~ 

doradza najl~piej 
Zatwierdzone przez Rząd 

ogłaszał się, 

Nowe Biuro ogłoszeń Przybłąkał się pies buldog moren ~ 
gowaty. Odebrać można za zwro­

tem Kosztów ul Nowaka 12, Karpiń­
ski. 3440-3 

Warszawa, Swiętok1"z~ska 30, 
zało.tone przez rutynowanych fachowców 
Tłomaczenia na obce języki bezpłatne. P. apier gazetowy na pudy do 

sprzedania. Wiadomość: w adm. 
.Nowego Kurjera Łódzkiego", Zachod­
nia M 37. 3418-6 
- otrzebny uczeń do zakładu fryzjer· 

PRENUMERATA: wszystkich wydawnictw perjodycz­
nych w świecie. 3 

Precz z chlorkieml 
, Pożądana nowoł6 

Fabryka mydła i przetwor9w chemicznych w Łodzi poleca najnowszy 
proszek do pra- J.?EDBQOQl ..... '4 nagrodzony ostatnio 
nia pod nazwą '' • \ • \ CJ ' medalem srebrnym na 
Wystawie Rzemieślniczo-Przemysłowej w Łodai. „Perborol" zastę­
puje w zupełności chlorek i sodę w praniu, oszczędza czas, pracę i my­
dło. „Perborol" nadaje bieliźnie śnieżną białość., dezynfekuje ją 

i oszczędza tkaninę. 

•s--100 L. Schriiter Pańska Nr. 54. 
Żądać we wszystkich mydlarniach i składach aptecznych 

sk:Iego p. L. Krakauera Zielona 
M 3. 3ł67-2 

P otrzebny subjek.t do zaltlad.u tryz- , 
jerskiego, ul Konsiantynowska1 

K 7!>. 8462-31 
t~ Laufer zgubił -paszport, 
z magistratu m. Zgierza, pow. 

łódzkiego,_gub. piotrkowskiej. 34!>8-3 

S troiciel fortepianów, pianin przyj„ 
muje zamówienia na stro1enie. · 

Benedykta M 42. Sobczyński. 3461'>-2 

S klep kolonialno-dystryb11cyjny do 
sprzedania. w dobrym punkcie. 

UL Piotrkowska N! 176. 34!>1-0 

Stanisław Kraslóewicz sgubił pasz-; 
port, wydany z gminy Plech 

Dąbrow'l., pow. kutnowskiego, gub.' 
• • . warszaw.sklej. 3463-ił 

Polecam Sz Klijenteli! %_dolni cz-:ladn1cy Jak ró'Y- sklep kolonialny do sprzedania ~ 

b 
• meż uczniowie mogą się powodu wyjazdu. Rzgowska M 73 

O Uwle zgłaszać do zakładu . • 3~ 

tapl·cerskt·ego 5tui1~nto:1x!t~ u~~:l~ł!~ia~ .l~r!·. 
Specjalność: matematyka, język ros: 

najnowszych fasonów. Przyjmuje . i łacina .. ~ask. o!erty proszę s~adac 
wszelkie obstalunki, które wykony- · w redakcJL "Kur1era Łódzkieg~4 ~~ wam solidnie. J. Jakubiec Za• A. RIMPFEL. Długa 50. !_R. · f> , 
wadzka 34. 3387-3 szkoła. prywatna. csteroklasowa ten-

Ważne ata pań! 
SPECJALNY 

FRYZJERSKI SALON dla PAN 

„EUGENA" 
KARTO WSKA 

Łódź, Konstantynowska 5 
TELEFON N2 28-01 

Poleoa Szan. Pa„iotn w Łodzi i •kolłOaoh 

NAJP1ĘKNIEJSZE CZESANIE 
mycie głowy z natyC:hmiastowym wy­
suszenie (Manicur) czyszczenie paz­
nokci farbowanie włosów i wszehde 
roboty w zakres perukarstwa wcho­
dzące, jako to: loki turbanowe, war­
kocze i postisch, zawsze w najnow­
szym stylu wykonywane pod moim 
kierunkiem. Wyuczam upinania naj­
nowszych fryzur w 5 I e kc J ach 
Abonament na miejscu i w dumach. 

'tAWYNAl.AZl{I MOOfl[ i llllRKI fA8RYCZ . 

GOLOMAN1ELL~NBANb 
WARSZAWA lESiftO N! I~ lelelon N! 2Z8 

Biuro Nauczycielskie 
Feliksy St1kowskle) 

Przejazd 14. 
Poleca: . Nauczycielki z francuslclm, 
dobre świadectwa.. Korespondentki 
niemkizagraniczne stenografja pisanie 
na maszynie. Wychow;_awczynię izra­
elitkę z metodą freblowską, intellgen­
tnlł, doskonałe rekomendaeje. Rosjan­
ki, francuzkl, niemkl.. Pny biurze 
pens.Jon at. 3ł66-3 

ska, dwuklasowa męska i freblow­
ska z kursem dla freblanek. Karola, 
Weiuelta 11.L Nawrot N! 12. Tel 2ł-O:'> 
Zapis codziennie. r1271-20 

W spólni.ka. z 2,000 r11b1i poszuku­
ję do otworzenia w Lodz~ 

optycznego interesu. Ofeny składac 
w redakcji Kurjera pod. .optyczny •. 

341'>9-l 

Z elazne meble, skład naczyń ku­
chennych. Chodkowski Lenk 

Mikołajewska M 2!>. Ceny najniższe 
na raty 3381-3 

Zołądkowo-chor~m, w ró:Anych. 
objawach ich dolegliwośsl (katar 

_ _ _.~."3- żołądka i kiszek, obstruk:cja, zawroty1 

I~ ł • a t. głowy gazy, zgaga i t. p.) wskażę! 
V g 0:ł2;8nla fOwne: . skutedzny środek domowy. ~aJ;>ytania 

listowne z dcłl}ozeniem marki na o~po-' 

A Kredens, stół, krzesła , otomanę wiedź,nadsyłaó do ~lura U~gra, Wie..rz-: 
•lustra szafy łóżka materace bowa 8 w Warszawie sub .:i.drowie . 

I 
7 

' ' • d 18"-bieliinia.rkę umywalnię szafki nocne ":~aginąl kwit łom bar owy na „ r., 
lampy, obrazy, słupy, etażerki , para- li. za N 79760, wydany z lombardu, 
wonik, maszynę, sprzedam za bezcen. Zachodnia .l\2 31. 346!-3 
Karola M 8-10. 3400-10 "'111 aglnął paszport, wydany a gminy 

D- o .-ynajęcia od I-go Października 6 Zakrzew, gub. i pow. rado~­
na Pasażu-Mayera M 5, z fron- skiego , na imię Tekli Tomasik. 3. 

tu na drugiem pi ętrr;e 2 pokoje, przed- 2 magle do sprzedania. UL Zawadz· 
pokój z wygódką. Wiadomość: na ka M9. 34!>2-l 
miejscu u stróża. r1397--6 zaginęła karta Od paszportu, wyda­
lnłrogista młody z dyplomem, polak• na z fabryki A„ Weissa 1 N. H. 
U poszukuje miejsca stałego. Łaska- Poznańsa:iego na imię Mieczysława., 
we oterty przyjmuje Kurjer pod ,Drogi- Rutkowalóego. 3ł-ó0--'., 
sta'. 3460-1 

K redens pięknej bud.owy do sprze-
dania za przystępną cenę u sto- A. „6. -L. _...A... ..Ił .... ~ A.._ 

larza. Piotrkowska 247. 3441-3 ~~~~-W-11!1-w:::-~ 

Wydawca Antoni Ksia*elL, W drukarni St. Ksi(\żka, Zachodnia 3€ Redaktor: Jan OarlillowskL 
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